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Kwartalnie wraz z przesyłką pocztową : 2 kor. =  2 mk. =  1 rnbel 25 kop. /I 
Półrocznie „ „ „ 4  kor. =  4 mk. =  2 rnble 50 kop. dU| 
Rocznie „ „ „ 8  kor. =  8 mk. =  5 robli. ^

&3T Pojedynczy numer 4 0  halerzy (20  et.), jj 
Do nabycia we wszystkich agencyach dzienników i trafikach.

|  Wychodzi 1-go i 15-go kaidego miesiąca. 

y  Adres Redakcyi i Administracyi: Kraków, ul. Floryańska 5 i 7

f i  S T A N I S Ł A W  L I P I Ń S K I .
/  Główny skład na Lwów: Ajencya dzienników, Paiai to m m  1. 9.



Ck. Sąd krajow y jako prasowy na wniosek ck. Proku­
ra to ra  Państw a po myśli § 493 pk. orzekł, że zamieszczone 
w Nrze 10 czasopisma „Bocian" z dnia 15-go m aja 1900 ar­
tykuły  pod ty tu łem : I. „Z ogłoszenia" od „szklanka" do 
„dostanie" str. 4. łam  2. II . „Z inseratu" od „Panna" do 
„darmo" str. 4 łam  2. III . „K ronika lwowska" od „I pomy­
śleć" do „klasztornych" str. 9. łam. 2. zaw ierają znamiona 
w ystępkuz § 516 ust. kar., a ustęp I II . nadto znam iona wy­
stępku z § 491 u. k., że zakazuje się rozszerzania tych ar­
tykułów , zatw ierdza się zarządzoną przez c. k. Prokuratoryę 
Państw a konfiskatę pomienionego num eru a cały nakład  ta ­
kowego ma być zniszczonym, albowiem w artykułach po­
wyższych au to r przedstaw ia czyny w sposób obrażający wsty- 

dliwość, a  w artykule pod I I I .  obwinia au to r wskazane 
tam że osoby o czyny niemoralne i na publiczne wystawia 
ich urągowisko.

C. k. Sąd krajow y jako prasowy. Kraków dnia 16 maja 
1900 r. Morelowski.

H o n o ro w e  d o k t o r a t y .
W  ty c h  d n ia c h  o d b y ło  się  z n o w u  dług ie ,  ale 

t y m  r a z e m  j u ż  ta jn e  g ło s o w a n ie  w  A k ad em ii  U m ie ­
ję tn o śc i ,  n a  k tó r e m  z  p o w o d u  n a d c h o d z ą c e j  u r o ­
c z y s to ś c i  ju b i l e u s z o w e j  p o s t a n o w io n o  n a d a ć  n a ­
s t ę p u ją c y m  o s o b o m  ty tu ł  h o n o r o w e g o  d o k to r a :  

p. B e re sc h .  N. Ick iem u  —  z a  w y p r a c o w a n y  
w s p ó ln ie  z Jo e lem  B a u m in g e re m  k o m e n ta rz  d o 
t a l  m  u  d u ;

p. A rn o ld o w i  R a p a p o r to w i  z a  s p r y tn e  w y k ie -  
r o w a n ie  L a n d e r b a n k u ;

p. d ro w i  S z w e in fe ld o w i  z a  n ie z w y k łą  w y t r z y ­
m a ło ś ć  w  g rze . . .  n a  c y t r z e ;

p. A lbe r tow i M e n d e l s b u rg o w i  z a  s z e r e g  c z y ­
n ó w  f i lan t ro p i jn ych ;

p. d ro w i  A rn o ld o w i  B e n iso w i  z a  p la g ia ty  s t a ­
ty s ty c z n e ;

p. d ro w i  P ro p p e r o w i  z a  s p r y t  i o k a z a n e  z d o l ­
n o śc i  w  w y b o r z e  te śc ia ;

p. Jo e lo w i B a u m in g e ro w i  z a  s p e c y a ln e  z d o l ­
n o śc i  l ich w ia rsk ie  i u m ie ję tn e  w y k rę c a n ie  się p ro -  
k u ra to ry i  p a ń s t w a ;

p. a d w o k a to w i  d ro w i  T i l le so w i  z a  m is t rz o s tw o  
w  b la d z e ;

p. d ro w i  R o th w e in o w i  z a  re fe ra t  w  sp ra w ie  
t r a m w a y u  e le k t ry c z n e g o .

U w ia d o m i e n ie .
—  P an i  ł a s k a w a ,  m ą ż  pa n i  k a z a ł  p a n ią  p r z e ­

p ro s ić ,  ż e  p r z e z  j a k i ś  c z a s  n ie  p rz y jd z ie  do  d o m u ,  
bo ...  bo . . .  z n a la z ł  b a rd z o  o d p o w ie d n e  c z a s o w i ,  ch o ć  
n ie b e z p ie c z n e . . .  z a t ru d n ie n ie .  .

—  Mój B o że ,  c z e m ż e  on  zos ta ł?
—  D e f ra u d a n te m !

P o d  P a r y ż e m .
P o d c z a s  w o jn y  z  F r a n c u z a m i  

U  P a r y ż a  w ró t  
D w ó c h  le j tn a n tó w  s p o c z y w a ło ,

K o jąc  d z ie n n y  trud .

W t e m  się  j e d e n  z  n ich  o d e z w ie :
»B ra c ie  tw a r d y  los 

»P rz e z  m o r o w e  fran cu z ice  
»U tra c i łe m  g łos .«

N a  to  d rug i  pe łen  ż a l u :
» T y  z n a s z  m o ją  w ieść ,

»Dla ty c h  s y r e n  j a m  w  szp i ta lu  
>>L e ż a ł  d z io n k ó w  sz e ś ć .

»W o b e c  t e g o  w s z e lk ą  b o leść  
»S k ła d a m  ja k o  f a n t :

»D la  n a ro d u ,  d la  o j c z y z n y  —
„ Koenig, Vaterland!

Enuch.

Pod pantof lem.
—  N o, a le  t e r a z  k o c h a n a  O tylio ,  po  d w u ­

d z ie s tu  la ta c h  p o ż y c ia  m a łż e ń sk ie g o ,  m u s is z  mi 
p r z y z n a ć  r a z  s łu s z n o ś ć .  J a  i tak  d łu g o  nie  p o ży ję !

A  bah ,  o b ie c y w a łe ś  mi j u ż  to  k i lk a  ra z y !

Nie do uwierzenia.
— W y o b r a ź  sob ie ,  w c z o ra j  pochyli ł  s ię  Bolek 

n a d e m n ą  i n ie  u k ra d ł  mi c a łu s a !
— N o, ten  p o s u w a  s w o ją  n ie ś m ia ło ść  r z e c z y ­

w iśc ie  — z a  d a leko!

D o k ł a d n e  t ł ó m a c z e n i e .
P a n n a  M an ia  c z y ta :  J 'a im e  to u s  les  h o m m e s ,  

a  t ł ó m a c z y :  k o c h a m  w s z y s tk ic h  m ę ż c z y z n !

D z i s i e j s z a  m ł o d z i e ż .

Młodzieniec. C h c i a ł e m  o p o w ie d z ie ć  p a n i o m  
p e w n ą  h i s t o r y j k ę  —  a le  o b a w i a m  się, c z y  n i e  
j e s t  o n a  z b y t  d ra ż l iw a . . .

Panny. A le ż  p r o s im y ,  n i e c h  p a n  m ó w i! . . .  M a ­
m u s iu ,  n i e c h  m a m a  w y j d z i e  n a  c h w i lk ę  d o  d r u ­
g i e g o  p o k o ju .

zięt-y-

D o  r e s t a u r a c y i  R z e w u s k i e g o  p r z y c h o d z i  j a ­
k i ś  f a c e t  e l e g a n c k o  u b r a n y  i k a ż e  so b ie  p o d a ć  
o b ia d .  P o  s p o ż y c i u  w c a le  s m a c z n e g o  o b ia d k u  
k a ż e  o b s ł u g u j ą c e m u  k e l n e r o w i  p r z y w o ł a ć  g o s p o ­
d a r z a ,  a  g d y  t e n ż e  s t a n ą ł  p r z e d  n im ,  o ś w ia d c z a  
m u  ó w  fa c e t ,  ż e  j e s t  g o ł y  i b e z  g r o s z a  w o b e c  
c z e g o  n i e  m o ż e  z a p ł a c i ć  z a  o b iad .

—  A le  j a k  p a n  m o g łe ś  —  o d z y w a  s ię  g o ­
s p o d a r z  —  s i a d a ć  d o  s t o ł u  i k a z a ć  so b ie  o b ia d  
p o d a w a ć ,  n i e  m a j ą c  a n i  c e n t a  p r z y  d u s z y ?

—  H a  —  t r u d n o  p r o s z ę  p a n a  —  j a k  c z ło ­
w i e k  g ło d n y . . .

—  N o  d o b r z e  —  o d z y w a  s ię  g o s p o d a r z  —  
p a l  p a n a  s z e ś ć ,  n i e c h  j a  s t r a c ę ,  d o d a m  p a n u  j e ­
sz c z e  k o r o n ę  —  i m ó w ią c  to ,  d a j e  g ł o d n e m u  f a ­
c e to w i  n o w i u t e ń k ą  k o r o n ę  —  a le  id ź  p a n  tu  
n a p r z e c i w k o  i z r ó b  p a n  t o  s am o .

—  D z ię k u ję  p a n u  z a  d o b r ą  r a d ę  — o d z y w a  
s ię  f a c e t  c h o w a ją c  k o r o n ę  d o  k ie s z e n i ,  a le  w ł a ­
ś n i e  s t a m t ą d  w r a c a m ,  g d z i e  m i  t a k ż e  d a l i  k o ­
r o n ę  i w ł a ś n i e  p a ń s k ą  g a r k u c h n i ę  p o lec i l i . . .

T E  Ź  U l  O  W  A .
K i e d y  c h c e sz  s ię  c z ł e k u  ż e n ić  i m i e ć  sp o k ó j

[w  d o m u
N ie  b ie r z  c z a s e m  w  d o m  te ś c io w e j ,  n i e  b ie r z

[ t e g o  s r o m u .  
C h o ć - b y  c i  o b i e c y w a ł a  n a w e t  z ło t e  g ó r y  
T y  j a k  m y s z  p r z e d  p r o p o z y c y ą ,  s c h o w a j  s ię  do

[d z iu ry .
B o  n i e  z a z n a s z  t y  s p o k o j u ,  j a k o  B ó g  n a  n ie b ie ,  
B o  n i e c h  ty l k o  j e d n a  b a b a ,  n i e  d w ie  d r ę c z y  c ieb ie .  
N i e  u ż y j ą  d o  c ię  d łu t a ,  m ł o t a  a n i  k ie ln i ,
A  g ł o w a  ci w y ły s i e j e ,  j a k o  k s i ę ż y c  w  p e łn i .
B o ,  j e ż e l i  c h c e sz  p o s ł u c h a ć ,  a ż  d w ó c h  b a b  g d e r a n i a  
T o  c i  g ł o w a  s p u c h n i e  j a k o  k a r m e l i c k a  b a n ia .

H k
W s ą d z i e .

S ę d z i a :  O s k a r ż o n y  z a  a w a n t u r y  i  z g n ie c e n ie  
k o t a  p o  p i j a n e m u  p . P ę d r a c k i e m u  s k a z a n y  j e s t  
n a  1 0  d n i  a r e s z tu .

O s k a r ż o n y :  W i d z i  p a n  S ę d z ia  d o  c z e g o  to  
p i j a ń s t w o  p r o w a d z i .

W  C U K I E R N I .

—  S łu c h a j  p a n ,  co  p a n u  p r z e c z y t a m !  W ł o s y  
p a n u  n a  g ł o w i e  p o w s t a n ą .

Jegomość łysy. O ! O t o  j e s t e m  z u p e ł n i e  s p o ­
k o jn y .

K L U  G Z.
H u m o r e s k a .

M ło d y  i p r z y s to jn y  2 0  kilkoletni chłopiec* 
w  b a r d z o  z ły m  h u m o r z e  — n e r w o w o  b iegał po  
s w o im  k a w a le r s k im  p o k o ju  z  k ą t a  w  k ą t ,  n a d s ł u ­
c h u ją c  c o  chw ila ,  c z y  n ie  zb l iż y  się  k to  do drzwi. 
N a  r a tu s z o w e j  w ie ż y  w y b i ła  s ió d m a  g o d z in a .

— G łu p ia  g ę ś  — w y s t r y c h n ę ł a  m n ie  n a  d u d k a  — 
k r z y k n ą ł  —  p r z y r z e k ła  p rz y j ś ć  o w  pół d o  7-ej, 
c z e k a m  j a k  dzik i osioł, a  o n a  z  p e w n o ś c i ą  śm ie je  
s ię  z  mej n a iw n o ś c i ! . . .  Z r e s z t ą  — pal s z e ś ć  — 
p o c z e k a m  j e s z c z e  z  pół g o d z in y ,  a b y  so b ie  p o tem  
n ie  m ieć  nic d o  w y r z u c e n i a  —  a  jeś li  nie p r z y j ­
d z ie  — to  n iech  j ą ! . . .

K a ż d y  z ro z u m ie  ła tw o  n iec ie rp l iw o ść  i z ły  h u ­
m o r  n a s z e g o  m ło d z ie ń c a ,  sk o r o  się  d ow ie ,  że 
c z e k a  na . . .  d a m ę  i to . . .  p o  r a z  p ie r w s z y  w  ż y c iu  — 
n a  p r a w d z iw ą  i s z y k o w n ą  d a m ę ,  s z u m ią c ą  j e d w a ­
b n ą  h a lką .  P o z n a ł  j ą  p r z y p a d k ie m  w  te a t rz e ,  z u ­
pe łn ie  p r z y p a d k ie m  kupił so b ie  o b o k  niej fotel i z u ­
p e łn ie  p rz y p a d k ie m  nas tąp i ł  je j  na.. .  su k n ię  —  
w s k u te k  c z e g o  te ż  zup e łn ie  p r z y p a d k ie m  n a w ią z a ł  
z  n ią  ro z m o w ę .  G d y  z a ś  w  d a ls z y m  c ią g u  s p o ­
s t r z e g ł  p rz y p a d k ie m ,  że  d a m a  b y ła  w  te a t r z e  z u ­

pełn ie  s a m ą ,  o d w ió z ł  j ą ,  j a k  n a  p r z y z w o i t e g o  d ż e n ­
te lm e n a  p rz y s ta ło ,  d o  d o m u .  P o  d ro d z e  d o w ie d z ia ł  
się, że  j e s t  w d o w ą  i m ie s z k a  r a z e m  z m a t k ą  i... 
N o  m n ie js z a  z tern i... W  n a s t ę p n y c h  kilku d n iac h  
p o s tąp i ł  tak  d a lek o ,  ż e  p rz y r z e k ła  g o  o d w ied z ić ,  
a le  po d  w a ru n k ie m . . .  ż e  p o d c z a s  je j w iz y ty  z a ­
c h o w a  się  zu p e łn ie  correct...

N ie s te ty  — nie d o t r z y m a ła  s ło w a !  C z y  nie 
w ie r z y ła  j e g o  p rz y r z e c z e n iu ,  że  będ z ie  się  z a c h o ­
w y w a ł  p rz y z w o ic ie ,  c z y  też . . .

D a l s z y  W ątek m yśli  p r z e r w a ł  o d g ło s  d z w o n k a .  
S z y b k o ,  ja k  t r a m w a y  k ra k o w sk i ,  s k o c z y ł  do  
d rzw i — p r a s k  —  t r z a s k  —  o tw o rz y ł  —  i u jrza ł  
p rzed  s o b ą  u ś m ie c h n ię tą  d am ę .

—: A...  n a re s z c ie ! . . .  M yś la łem , że  pan i  nie 
p rz y jd z ie  w ca le ,  z a w o ła ł  c a łu jąc  je j  z g r a b n ą  rą c z k ę  
i m o c n o  j ą  śc iska jąc .

— ' S p o tk a ła m  po  d ro d z e  p rz y ja c ió łk ę  —  rz e k ła  
d a m a  — i m ó w i ły ś m y  ze  s o b ą  o tern i o  o w em , 
n o  i t r o s z k ę  s ię  sp ó ź n i ła m .  A le i ta k  n ie  n a  d łu g o  
p rz y s z ła m  — m ó w iła  dalej , z d e jm u ją c  w o a lk ę  i k a ­
p e lu s z  — m a m  pilny  in te re s ,  z a  k w a d r a n s  m u s z ę  
odejść/. .

—  A ch , j a k ż e ż  m o ż n a  ta k  d łu g o  d a ć  n a  s i e ­
bie c z e k a ć  i z a r a z  o d c h o d z ić  — to  n ie  ł a d n i e ! 
P r o s z ę ,  n ie c h ż e  s ię  pan i ro z g o ś c i  — m ó w i  o n  p r o ­
w a d z ą c  j ą  do  k a n a p y .  A m o ż e  pan i  zde jm ie  
o k r y w k ę  — tu  ta k  g o rą c o .  1 ta k  n iech cąc} '  zdją ł

z je j r a m io n  o k ry w k ę  —  c a łu jąc  j ą  p r z y  tej s p o ­
s o b n o ś c i  w  b ie lu c h n ą  j a k  a la b a s te r  szy jkę .

—  P a n ie  !... p a n  za p o m in a ,  ż e  p r z y r z e k łe ś  mi 
b y ć  g r z e c z n y m ? . . .

—  1 s ł o w a  d o t r z y m a m !  N o  i j a k ź e s z  się  pan i 
u  m nie  p od o b a?

—  W c a l e  g u s t o w n i e  —  w y g o d n ie ,  z a c i s z n ie  — 
m ie s z k a n k o  j a k b y  s tw o r z o n e  dla...

— D w o jg a  z a k o c h a n y c h  — p r z e r y w a  o n !
—  P rz e c iw n ie  — d la  p r a c y  n a u k o w e j . . .  A, j a ­

k ież  ś l iczne  a lbu m , s z c z e b io c z e  d a m a  s ia d a ją c  n a  
k a n a p c e  i o p ie ra jąc  się  p rz y p a d k ie m  o j e g o  ram ię .

J e m u  rob i się  g o rą c o  i j a k o ś  n ie w y ra ź n ie ,  p o ­
ż e r a  o k ie m  d ro b n e  je j p a lu szk i  —  o n a  o g lą d a  pil­
n ie  a lb um , n ie  c z u ją c  n a w e t  p o c a łu n k ó w ,  k tó ry m i 
o n  o k r y w a  je j  w ło sy .

—  A c h !  ju ż  p o  ó sm ej — m u s z ę  u c ie k a ć  — 
o d z y w a  się  n a g le  z r y w a ją c  się  o n a  —  p ro s z ę  mi 
p o d a ć  o k r y w k ę  i k a p e lu s z !

O n  z d e k o n c e n t r o w a n y ,  nie m o ż e  z n a l e ź ć  ż ą ­
d a n y c h  p rz e d m io tó w .  O n a  d ą s a  się, g ro ż ą c ,  Ze 
ju ż  w ięce j  nie p rzy jd z ie .  P o  d łu g ich  c e re g ie la c h  
u b ra ł a  się  w re s z c ie ,  a  z w r a c a ją c  się d o  g o s p o d a ­
rza ,  r z e c z e :

—  W  n a d g r o d ę  g r z e c z n e g o  z a c h o w a n ia ,  p o ­
z w a la m  p a n u  p o c a ło w a ć  się  i... d o  w id z e n ia ! . . .

O n  u s z c z ę ś l iw io n y ,  w y c is n ą ł  g o r ą c y  p o c a łu ­
n e k  i s z e p n ą ł :  d o  w id z e n ia ,  a d ieu !

7 r ł 7 j c l n l n y  7 r l n n n u i i r 7 K r a k ó w ,  ul. S ł a w k o w s k a  8
I  9 1  d  W  l i l l d l l U  W  l l / ^ J      vis_a_vis Hotelu Saskiego - —

poleca: Cylindry, KAPELUSZE, Jockejki, BIELIZNĘ męską białą i kolorową, Krawaty, Rękawiczki, 
Pantofle, Parasole, Laski, Mydła, Szelki, Podwiązki, Kufry, Torby, Paski.



A b y  u t r z y m a ć  k o b i e t ę  w  o g n i u ,  t r z e b a  j ą  — 
p o d o b n i e  j a k  c y g a r o  —  o d  c z a s u  d o  c z a s u  do  
u s t  p r z y k ł a d a ć .

K o b i e t y  s z a n u j ą  m ą d r y c h ,  a  k o c h a j ą  g ł u p i c h .

K o b i e t a  p o d o b n ą  j e s t  d o  b o m b o n i e r k i .  G d y  
s i ę  z  n i e j  w j^ je  s ł o d y c z e  z o s t a j e  p u d ło .

S t a r e  p r z y s ł o w i e  p o w i a d a ,  ż e  c z ł o w i e k  u p a d a  
s i e d m  r a z y  n a  d z i e ń  —  a c ó ż  d o p i e r o  k o b i e t a .

M ą ż  j e s t  p i e c e m ,  k o b i e t a  o g n i e m  a  p r z y j a c i e l  
d o m u  m i e c h e m .

I  d u e t  m i ł o s n y  b y w a  w s p a n i a ł ą  k r e a c y ą  a r t y ­
s t y c z n ą  l u b  r z e m p o l e n i e m  ty l k o .

K o b i e t a  w  m i ł o ś c i  w o l i  o p r y s z k a ,  n i ż  ż e b r a k a .

—  T y .  t y  b r z y d a l u ! . . .
K o b i e t a ,  k t ó r a  c i  t a k  p o w i e ,  j e s t  j u ż  p e w n i e  

tw o ją .

P i e r w s z y  f a ł s z y w y  k r o k  k o b i e t y  j e s t  n a j ­
s ł o d s z y  —  n o  a l e  i n a s t ę p n e  n i e  s ą  d o  p o g a r ­
d z e n ia .

J a k  k w i a t  b e z  w o d y  —  t a k  i k o b i e t a  b e z  
m i ło ś c i  ż y ć  n i e  j e s t  w  s t a n i e .

T e s t a m e n t  l a k o n ic z n y  i p e t e n  e k s p r e s y i .
„ D ł u g ó w  m a m  m c c ,  —  m a j ą t k u  ż a d n e g o ,  —  

r e s z t a  d l a  b i e d n y c h " .

Ja sn e  i proste,
(Rzecz dzieje się w restauracja).

—  K e l n e r !
— S ł u c h a m  p a n a !
—  C ó ż  u  d y a b ł a  w  z u p i e  p ł y w a  m u c h a . . .  

C ó ż  t o  m a  z n a c z y ć  ?
—  C o  m a  z n a c z y ć ?  N a  p e w n o  n i e  u m i e m  

p a n a  o b ja ś n i ć ,  p r o s z ę  ł a s k i  p a n a .  P r a w d o p o d o ­
b n ie  p r z e z  d ł u g i  c z a s  n i e  j a d ł a ,  p o c z u ł a  z a D a c h  
z u p y ,  p r z y l e c i a ł a ,  o b j a d ł a  s i ę  b a r d z o ,  z a c h o r o ­
w a ł a  i z d e c h ł a .  M u c h a  ta  p r o s z ę  ł a s k i  p a n a ,  b y ł a  
w i d o c z n i e  s ł a b e j  k o m p l e k s y i ,  b o  n i o s ą c  z u p ę  
z k u c h n i ,  w i d z i a ł e m  j ą  j e s z c z e  z d r o w ą  i w e s o ł a  
j a k  p ł y w a ł a  s o b ie  t ę d y  i o w ę d y .  B i e d n a  m u c h a .  
Z r e s z t ą ,  p r o s z ę  ł a s k i  p a n a ,  j e ż e l i  p a n u  k o n i e c z n i e  
z a l e ż y  n a  t e m ,  a b y  w i e d z i e ć  co  t o  z n a c z y ,  n i e c h  
p a n ,  p r o s z ę  ł a s k i  p a n a  z o s t a w i  z u p ę  n i e t k n i ę t ą ,  
w e t e r y n a r z  o b j a ś n i  t o  n a j l e p i e j .

Z Motywów ludowych.
D o  d o m  w r a c a ł  W o j t e k  z  M a g d ą
U r ż n i ę c i  o b o je

Po  n a  l e w o ,  t o  n a  p r a w o
W i e d l i  k r o k i  s w o j e

K i e d y  W o j t e k  i d z i e  w  p r a w o

M a g d a  w  le w o  k r z y w i ,

T a k  t r z y m a j ą  r ó w n o w a g ę  
N o  i s ą  s z c z ę ś l i w i .

P r z y p a t r z  ż e  s i ę  p r z y j a c i e l u  

I  n i e  g o r s z  o b r a z e m ,
I  j a k  k i e d y  s ię  m a s z  u p i ć
U p i j  z  ż o n ą  r a z e m .  ]{. K.

m

Autentyczny anons.
Z  p o l e c e n i a  p o l i c y i ,  z d z i e r a n o  p o r o z l e p i a n y  

p o  r o g a c h  u l i ; w  P o d g ó r z u  n a s t ą p u j ą c y  a n o n s ,  
k t ó r y  d o s ł o w n i e  p o n i ż e j  z a m i e s z c z a m y :

„ Z  p o w o d u ,  ż e  p o c z c i w a  ż o n a  m o j a  p o  2 4  
l a t a c h  p o ż y c i a  z e  m n ą ,  z r a b o w a ł a  m i  d o m  i u -  
c i e k ł a  z  d o m u ,  i  s i e d z i  n a  w i a r ę  z o r d y n a r n y m  
M u r a r z e m  n a  Z a b ł o c i u ,  t u  w  P o d g ó r z u  —  

j a ,  j a k o  u s z c z ę ś l i w i o n y  m ą ż  p o  t a k i e j  ż o n ie ,  
s p r z e d a j ę  w s z y s t k i e  s p r z ę t y  d o m o w e  j a k n a j t a n i e j  
a b y  s i ę  p o z b y ć  t y c h  d o b r y c h  p a m i ą t e k  p o  t a k i e j  
u k o c h a n ą j  ż o n ie .  L u s t r a ,  s z a f y ,  c a ł y  a r s e n a ł  a r y -  
s t o n ó w  i i n n e  s p r z ę t y .  Z g ł o s z e n i a  p o  1. 7 m a ł y  
R y n e k  w  P o d g ó r z u ,  g d z i e  w  o s t a t n i c h  c z a s a c h  
p r o w a d z i ł a  k a w i a r n i ę  z  t y m  o r d y n a r n y m  k o c h a n ­
k i e m .

W i a d o m o ś ć  I .  p i ę t r o  w  w y ż  w y m i e n i o n y m
d o m u .

—  E ,  p fe!  T e g o m  s ię  p o  p a n u  n ie  s p o d z i e ­
w a ł a  —  g d z i e ż  j e s t  k lu c z  o d  d r z w i !  P r o s z ę  p a n a  
n ie  ż a r t o w a ć  — j a  n ie  m a m  c z a s u  —  d a j  p a n  
k lu c z ,  b o  in a c z e j . ,  o d z y w a  s ię  o n a . ,  n ie  m o g ł a ­
b y m  o t w o r z y ć  d rz w i . .

—  A le ż  j a  k lu c z a  n ie  w y j m o w a ł e m  —  s ło w o  
h o n o r u ,  on  m u s i  b y ć  w  d z iu r c e  ..

—  P r o s z ę  —  p o p a t r z  p a n  s a m  —  w  d z iu r c e  
g o  n ie m a ! . . .

O n  s z u k a  p iln ie  p o  k i e s z e n i a c h ,  a  o n a  r z u c a  
s i ę  łk a j ą c  n a  sofę .

—  N ie p o c z c i w y !  m a  k lu c z  w  s p o d n ia c h ! . . .  C o  
j a  b i e d n a  t e r a z  p o c z n ę  —  tak i  w a ż n y  in te re s . . .

O n  z r o z p a c z o n y ,  s ł y s z ą c  je j  łk a n ia ,  k ln ie  w  d u ­
c h u  w s z y s t k i e  k lu c z e ,  d z iu rk i  i p ie s z c z o t l iw y m i  
s ł o w a m i  p o c i e s z a  n i e s z c z ę s n ą ,  m ó w ią c ,  iż  z a w o ła  
p r z e z  o k n o  s t r ó ż a  i p o ś le  g o  p o  ś l u s a r z a .

—  N ie  —  n a  to  n ig d y  n ie  z e z w o lę  —  ra c z e j  
w o lę  tu ta j  z g in ą ć ,  an iże l i  b y m  m i a ła  d o p u ś c i ć ,  ż e b y  
m n ie  k to ś  tu ta j  z o b a c z y !  —  w o ł a  o n a .

—  A le ż  d r o g a  p an i  —  t a k  n ie  m o ż e  b y ć  —  
ś w i e c a  g a ś n i e ,  n ie  m a m  d ru g ie j .

—  W s z y s t k o  mi j e d n o  — s z e p c e  o n a  —  z d e j ­
m u j ą c  z  g ł o w y  k a p e lu s z  i z r z u c a j ą c  o k r y w k ę .

O n  t l ó m a c z y  je j  c o r a z  to  p ie sz c z o t l iw ie j ,  s i a d a  
w r e s z c i e  t u ż  o b o k  niej , w ła ś n i e  w  tej chw il i ,  g d y  
w y p a l o n a  ś w i e c a  g a ś n i e .

O n a  s t r w o ż o n a  n a g l ą  c ie m n o ś c i ą ,  tu li s ię  do

n ieg o . . .  s z e p c ą c  r ó w n o c z e ś n i e :  » A ch ,  j a k  j a  s ię  
b o ję  c iem ności-^ . . .

O n  r o z g o r ą c z k o w a n y  tuli j ą  d o  s ie b ie ,  ś c i s k a  
z a  rą c z k i ,  s z e p c ą c  o d  c z a s u  d o  c z a s u :

— A ch  te n  k lu c z ,  te n  k lucz . . .
D łu g ą  c h w i lę  s ie d z ie l i  t a k  — c is z ę  w  p o k o ju  

p r z e r y w a )  ty lk o  n i e r ó w n y ,  p r z y s p i e s z o n y  ich  o d ­
d e c h ,  o b o je  b o w ie m  je d n a k o  byli z a n ie p o k o je n i .  
N a g le  z e r w a ł a  s i ę  o n a ' i  r z e k ła :

—  Nie, d o p r a w d y  — j a  m u s z ę  j u ż  s t ą d  o d e jś ć ,  
t a k  d łuże j  b y ć  n ie  m o ż e ! P a n ie  S t a n i s ł a w i e ,  p o ­
ś w ie ć  mi p a n  z a p a ł k a m i  do  lu s t ra ,  a b y m  m o g ł a  
p o p r a w ić  s o b ie  n ieco  w ło s y .  N o  ta k ,  a  t e r a z . . .  d o  
w id z e n ia ,  r z e k ł a  id ą c  d o  d rz w i .

—  A le ż  n ie m a  k lu c z a  —  o d z y w a  s ię  o n  z a ­
k ło p o ta n y .

A ch ,  j a k i ś  p a n  n ie  m ą d r y  —  k lu c z  s c h o w a ­
łam  j a  s a m a  d o  k ie s z e n i ,  a  t e r a z  o d d a ję  g o  p a n u ,  
b o ś . ,  b y ł  b a r d z o  g r z e c z n y  i... d o  w i d z e n i a !

N ie k ie d y  n ie  j e s t  m i ło ś ć  n ic z e m  i n n e m , — j a k  
ś r o d k ie m  h y g ie n i c z n y m .

W  b ilan s ie  m iłośc i  m u s i  z w y k le  m ę ż c z y z n a  
p o k r y ć  deficy t.

G ło w a  t w a  n i e m ą d r a ,  s e r c e  g łu p ie ,  s i ły  cię 
o p u s z c z a j ą ,  d z ie ń  tw ó j  p e łen  w z r u s z e ń ,  n o c  b e z  
s n u  — i to  s ię  n a z y w a  » s z c z ę ś l i w a  m i ło ść« .

M iłość ,  k t ó r a  n ie  d a je  w s z y s t k i e g o ,  j e s t  u b o g ą .

M i ło ść  z a m y k a  u s t a  k o b ie ty ,  a  o t w ie r a  s e r c e .

N i e d o r z e c z n o ś ć  m i ło śc i  j e s t  n a j r o z s ą d n i e j s z ą  
r z e c z ą  n a  ziem i.

T a  ty lk o  m iło ść  j e s t  p ię k n ą ,  k t ó r a  z d o ła  s t o ­
p ić  k o b ie t ę  w  d u s z y  m ę ż c z y z n y .

S ą  m iłośc i  t a k  w ie lk ie ,  ż e  n a jw ię k s z y  s k a r b  
s t w o r z e n i a  —  ż y c ie ,  n a  je j  o ł t a r z u  się  k ład z ie .

Z D a - w i c L

D a w i d  p o b o ż n y m  k ró le m  się  n a z y w a ł ,
B o  g d y  p o b ro i ł  k ie d y  z  j a k ą  m a łą ,

W t e d y  p o b o ż n ie  p s a l m y  w y ś p ie w y w a ł . . .

C o  m u  s ię  d o s y ć  c z ę s t o  p rz y t r a f i a ło .

Apis.

C h e r c h e z  l a  f e m m e .

Ona. S a r d o u  m ó w i  w  dz ie le  s w e m  » F e r r e o l« ,  
ż e  w s z y s t k o  s z u k a  k o b i e t y ,  a  ty . . .

On. M y l isz  s ię ,  m o j a  d r o g a .  O d  c z a s u ,  j a k  
m ię  z r u j n o w a ł a ś ,  s z u k a j ą  m o i w ie r z y c i e le  n i e  
k o b i e t y ,  ty lk o  m n i e !

Po wiejsku.

—  P a n ie  a d ju n k c i e ,  c z y  to  p r a w d a ,  ż e  m ój 
A n te k  m u s i  n a r u k o w a ć ?

1 —  P r a w d a ,  m o j a  k o c h a n a ,  a le  j a  z o s t a n ę  i
b ę d ę  cię  b ron ić .

— E h ,  p r o s z ę  p a n a ,  o b ro n ić  —  to  j a  s ię  p o ­
tra f ię  s a m a ,  a le  m o ż e  m i p a n  p o m a g a ć . . .  k a rm ić  
św in ie .

ROZLEGŁA PRAKTYKA.
—  P r o s z ę  p a n a  k o n s y l i a r z a  w y s t a w i ć  mi ś w i a ­

d e c t w o  z d r o w i a ,  g d y ż  p o t r z e b u ję  g o  do  u z y ­
s k a n i a  p o s a d y  le ś n ic z e g o .

— Z  p r z y je m n o ś c ią .

—  A  p o te m  p r o s z ę  o ś w i a d e c t w o  s ł a b o ­
ś c i ,  g d y ż  s t a r a m  się  r ó w n o c z e ś n i e  o s z e ś c i o t y ­
g o d n i o w y  u r lo p .

— N a ty c h m ia s t !



S Z C Z E R A .

—  D l a c z e g o  m a m a  p a n i  n i e  c h c e  m i  o d n a j ą ć  
p o k o i k u  w  s w o j e m  m i e s z k a n i u ?

—  B o  p a n  m a  t e  s a m e  l i t e r y  w  n a z w i s k u  co  
i m y ,  i  m a m a  m ó w i ,  ż e  j a k b y  p a n  n a m  ś c i ą g n ą ł  
p a r ę  c h u s t e c z e k  d o  n o s a ,  t o b y ś m y  n i e  m o g l i  
n a w e t  s i ę  u p o m i n a ć .

Dobra bona.
—  P a n n o  M a r y o ,  d z ie c i  m i  m ó w i ł y ,  ż e  p a n i ą  

w c z o r a j  j a k i ś  m ę ż c z y z n a  w  p r z e d p o k o j u  c a ło w a ł . . .
—  N o  t a k ,  a l e  p r z e c i e ż  w i d z i a ł a m ,  ż e  i  p a n i  

s i ę  n i e r a z  w  p r z e d p o k o j u  c a ł o w a ł a . . .
—  A l e  t o  z  m o i m  m ę ż e m !
—  T o  c z e g o  p a n i  c h c e ?  P r z e c i e ż  i t o  b y ł o  

z p a n i  m ę ż e m . . .

A U T EN T Y C Z N E .
(„Nowa Reforma11 Nr. 157).

Z y g m u n t  S te i f  
A d e la  B r e i t

z a r ę c z e n i .
D u p p a u .  B r z u c h o w i c e .

O b u r z o n a . -

—  C z y  b y ł a  p a n i ,  p a n n o  E m i l i o ,  n a  s o n a c i e  
„ W  n o c  W a l p u r g i i “ ?

—  P a n i e !  M o j a  c ó r k a  n i e  c h o d z i  p o  n o c a c h  
d o  ż a d n y c h  s o n a t ó w ,  a n i  n i e s o n a t ó w . . .

Troskliwy.
P a n  B .  s p a c e r u j e  p o  u l i c y  z e  s w o i m  p s e m  

d o g i e m .  W  t e m  s p o s t r z e g a  p i e s  ż y d a  i c h w y t a  g o  
z a  c h a ł a t .

—  A j ,  a j ,  g e w a ł t ,  a j ,  a j ! ! !  —  d r z e  s i ę  p r z e ­
s t r a s z o n y  ż y d .

—  N i e  k r z y c z  g a ł g a n i e ,  b o  s i ę  j e s z c z e  p i e s  
p r z e s t r a s z y  i d o s t a n i e  b i c i a  s e r c a . . .  —  o d z y w a  
s ię  p r z e l ę k n i o n y  o  p s a  p a n  B .

Ł a p a jn o  o ty łk i kruku.

Z  powieści. A n i e l a  z a g a s i ł a  ś w i a t ł o  i p o ł o ż y ł a  
s i ę  p r z y  ł ó ż k u  u m i e r a j ą c e g o  h r a b i e g o ,  a l e  s s a ć  
w  ż a d e n  s p o s ó b  n i e  m o g ł a .

Z  noweli. N a  m o i m  b i e d n y m  g a r k u ,  s i e d z i a ł a  
f a m i l i a  m o j e j  ż o n y .

Z  kroniki lekarskiej. P a n i  M...  n i e b e z p i e c z n i e  
c h o r e j  n a  t ę  s a m ą  s ł a b o ś ć  p o m ó g ł  d o p i e r o  o l e ś  
r y c y n o w y .

Ze sprawozdania. U m a r ł  o n  w  s z p i t a l u ,  z a p o ­
m n i a n y  a  w e d ł u g  z d a n i a  l e k a r z a ,  w y s e c h ł  m u  
z  w y c i e ń c z e n i a  s z p a k .

y ę r

W  K A W I A R N I .

—  W y o b r a ź  so b ie ,  w s z j^ s tk i e  m ę ż a t k i  u  j a ­
k i c h  b y w a ł e m  p o w y j e ż d ż a j  j u ż  d o  w ó d .

—  J e s t e ś  w ię c  t e r a z  s ł o m i a n y m  p r z y j a c i e l e m  
d o m u .

W  S Ą D Z I E .

Sędzia. C z e m  p a n  je s te ś?
Świadek ( j ąk a ła ) .  S u  . .su . . . su f . . . f le . . . e . . .e . . . r e m  !
Sędzia. A  b ó j - ż e  s ię  p a n  B o g a — a  j a k ż e  p a n  

u  d y a b l a  m o ż e s z  b y ć  s u f le re m ,  j ą k a j ą c  s i c  w  t a k  
o k r o p n y  s p o s ó b ?

Świadek. J a . . . j a k  a . . . a k to  . .o r z y  n a  to . . . to  n ic  
n ie . . .e . . . e  m ó w ią ,  to  p a . . . p a . . . a n u  s ę . . . ę . . . ę d z ie . . . e m u  
d y a . . . a b l i  d o  t . . . t e . . . t e g o !...

list
(jednej z pensyonarek).

K o c h a n a  M a m a n !
„ D o n o s z ę  C i,  że  w s z y s t k i e  p a n n y  j u ż  są  

z  p e n s y i  r o z p u s z c z o n e  w i e n c  i j a  t y s z  j e s t e m  
r o z p u s z c z o n a  i p r o s z ę  p r z y s ł a ć  k o n i e  n a  d r o g ę  
w  g a r k u  m a s ł a  i c h l i p  ż e b y  M a c i e k  p o w o z i ł .  
T w o j a  c u r k a  G e n e w e f a " .

P .  S .  P r z y  p i s k ó w  ż ą d n y  c l i  w i e n c y  n i e  r o b i e  
ż e b y  l i s t  m n i j  w a ż y ł .

Myśli smakosza.
Ż y c i e  b e z  m i ło ś c i ,  t o  s z c z u p a k  s m a ż o n y  b e z  

c h r z a n u .
P o w t ó r n e  m a ł ż e ń s t w o  —  t o  o d g r z e w a n a  

p i e c z e ń .
M a ł y  p o s a g . . .  t o  l i c h a  f r y t u r a . . .
S p ó ź n i o n a  m i ł o ś ć  t y l e  z n a c z y ,  co  f a ł s z y w y  

a p e t y t . . .

N A  U L I C Y .
— M ó j  p a n i e  p o t r ą c i ł e ś  m n i e  p a n  s i l n i e  w  p ię tę .
— N o  w i ę c  c ó ż  z  t e g o ?
—  J a k t o  c o ?  g d y b y  t a k  n a  t e n  p r z y k ł a d  b y ł o  

o k o !  t o  b y ś  p a n  g o  w y b i ł .

UZBROJENIE.
P o  E u r o p i e  w c i ą ż  k u r s u j e  

I T a  n i e s z c z ę s n a  w ie ś ć ,
Ż e  s i ę  z b r o i  i  m u s z t r u j e  

K a ż d y ,  k t o  c h c e  j e ś ć . . .

N i e m c y  w  b y c z e  k a r a b i n y .
F r a n c u z  w  n o w y  s t r z a ł :

A n g l i k  t a k ż e  z  t e j  p r z y c z y n y  
L o n t  —  o d n o w i ć  d a ł .

M o s k a l  j a k o  c z ł e k  p ó ł n o c y  
O k a z u j e  c h ę ć ,

Ż e  d l a  z d r o w i a ,  ś w ie ż e j  m o c y  
U z b r o i  s i ę  w  r t ę ć .

T u r e k  n o w y c h  l a u r ó w  s y t y ,
P e ł e n  s ł a w y  c h w a ł ;

W i ę c  p i s t o l e t  s w ó j  n a b i t y ,
W y ł a d o w a ć  d a ł .

|_ !____ !_ l i i ___________ | __D n m n n M o  D s c i r » T n ^ l / i  FI_____! —! 1.^ J L  ~ H P o l e c a  w  k a r n a w a l e  z n a k o m i t e
ś w i e ż e
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P e r s  g o r ą c y  c z ł e k  i k r e w k i  
S y s t e m  s t a r y  z b y ł :

N i e  u z n a j e  j u ż  p a n e w k i ,  
T y l k o  s t r z e l a  w  t y ł .

W o d z  M o r m o n o w  w  s w e j  p o k o r z e  
T a k i  r o z k a z  d a ł :

A b y  k a ż d y  w  s w y m  f u t o r z e  
T y l k o  w a l i ł  z  d z ia ł .

Emich
*

TNTie czuje.
C y k l i s t a  w  k o s t y u m i e ,  u w y d a t n i a j ą c y m  ł y d k i  

p o t ę ż n e ,  r o z m a w i a  z p a n i ą  d o m u .  W  t e m . . .  s y ­
n e k  j e j  m a ł y  w o ł a :

—  M a m u s i u ! j u ż  s z e ś ć  s z p i l e k  w e t k n ą ł e m  
w u j a s z k o w i  w  n o g ę ,  a  011 j e s z c z e  n i e  c z u je !
V\ __ __

Z Ą B  Z A  Z Ą B .
S t o  r a z y  c i  m ó w i ł a m ,  j a k  m a s z  z  m ę ż e m  

p o s t ę p o w a ć ,  z ą b  z a  z ą b ,  o k o  z a  o k o !
—  K i e d y  t o  s i ę  u  n a s  n i e  d a  z a s t o s o w a ć . . .
—  D l a c z e g o ?

j —  B o  o n  m n i e  a n i  w  z ą b  n i e  b i j e ,  a n i  
w  o k o ,  t y l k o  z a  w ł o s y  m n i e  t a r g a ,  a  s a m  j e s t  
ł y s y ,  j a k  k o l a n o . . .

—  N o  i j a k ż e ,  p r z y k ł a d a ł e ś  p a n  w ó d k ę  d o  
o c z u ,  j a k  p r z e p i s a ł e m ?

—  D o k t o r z e ,  p r z e p i s z  m i  i n n e  l e k a r s t w o  
B a l i b ó g .  j a  w ó d k i  w y ż e j ,  j a k  d o  u s t  p o d n i e ś ć  
n i e  m o g ę . . .

J a  n ie  w im ,  c o  lu d z ie  o d e m n i e  w ła s z c z i w i e  k c ą ?  G d y b y m  j a  bul n a p r a w d ę  ta k i  l i c h w i a r z  - 
z łodż i j ,  j a k  w o g ó l e  o m n ie  m ó w ią ,  t o b y m  j u ż  d a w n o  p r z e c z e  w  k r y m i n a l e  s z e d ż a l ?  M nie  p r z e c z e  z n a  
p a n  p r o k u r a to r ,  b o  m ia łe m  k i lk a  r a z y  d o c h o d z e n i e  k a r n e  o  te  p r z e k l ę t e  l i c h w ę  ( s z la k  so l i  t e n  w i r a ż  
t r a l i c z ) ,  a le  j a  s z e  z a w s z e  w y k r ę c z a l e m  i n a w e t  w  s z l e d z t w i e  n ie  s z e d ż a l e m .  C o  z a  l i c h w ę  —  j a k e  
l i c h w ę  —  w u s  is t?  J a  s z e  m o g ę  b a r d z o  c h lu b n y m i  s z w i a d e c t w a m i  w y k a z a ć ,  j e s z c z e  z  c z a s ó w  m e g o  
p o b y t u  w  K a l i s z u ! S z w i a d k i  c o  p r a w d a  to  n im o m ,  b o  s z e  b e s t y e  a lb o  p o w y w i e s z a ł y  a lb o  p o t r u iy  i to 
j e s z c z e  w s z y s t k i e  m ó w i ą  co  p r z e z e m n i e  i m o je  d o b r o d z i e j s t w a  —  ż e  j a  ich w y k i e r o w a ł e m  —  k to  
to  s ły s z a ł ?

A le  c o  t a m  —  j a  s o b ie  t e r a z  m a m  w ie lg i e  m a j ą t e k  i j e s t e m  s o b ie  hrabia-żyd  i d o  t e g o  j e s z c z e  
d o p r o w a d z ę ,  ż e  w s z y s c y  c z i  w ie lk i e  p a n o w i e ,  to  w u n i  p r z y j d ą  d o  m n ie  n a  s z a b a s  w  p i e c a c h  p a l i c z  
i z g a s z i c z  s z w i c e  ! N ie c h n o  j a  z o s t a n ę  r a d c a  m i e j s k i !... Z r e s z t ą  kto dżysz nima a F/eck in die Miszpuche ?

T A K A  C H O R O B A .



f i le ty  wizytowe.

Dewotka k rakow ska .
A  t e g o  j u ż  b o  z a  w i e l e  —
P o s i e d z e n i e  m i e ć  w  k o ś c i e le ,
I  ś m i ą  m ó w i ć  p a n i  — d r o g a ,
Ż e  t o  j e s t  n a  c h w a ł ę  B o g a .

P i ę k n a  c h w a ł a  —  n i e c h  j ą  z a t r z e  —  
L u d z i e  b ę d ą  j a k  w  t e a t r z e ,
S t o j ą c  t y ł e m  d o  o ł t a r z y  —
I  r z a d k o  w i d z i e ć  z d a r z y ,
B y  z  n i c h  k t ó r y  m ó w i ł  p a c i e r z  —
O t o  c h w a ł ę  B o s k ą  m a c i e ż !

T o  o b r a z a  c h w a ł y  b o ż e j  
J a k  p o w i a d a  k s i ą d z  A m b r o ż y .
J a k  d a l e j  p ó j d z i e  w  t e  t o r y ,
G o t o w i  j e s z c z e  a k t ó r y  
Z a  b i l e t a m i  w  k o ś c i e l e  
W y w o d z i ć  p r z e r ó ż n e  t r e l e ,
J a k  m i  t e g o  n i k t  n i e  z g a n i  —
N o ,  n i e  p r a w d a ż  m o j a  p a n i ?
Z a r a z  s p y t a ć  s i ę  p o le c ę ,
K t o  u r z ą d z a  t a k i e  h e c e .

—  K t o  u r z ą d z a ?  —  p a n  T a r n o w s k i
— C o ?  —  T a r n o w s k i ?  — g r a f  s z l a k o w s k i  ? 
J a  m y ś l a ł a m ,  ż e  k to ś ,  a l e
J e ś l i  h r a b i a  — w ie lb i ę ,  c h w a lę ,
B o  t a  d o s t o j n a  o s o b a ,
C o  z r o b i ,  t o  s i ę  p o d o b a .

NA REDUCIE.
—  Z iu n iu ,  Z iu n iu ,  p a t r z  a j ! T a m t e n  T u r e k  

w y g l ą d a  s t r a s z n i e  g ł u p i o ;  o b a w i a m  s ię ,  c z y  
to  n ie  m ó j  m ą ż !

—  O n  t r a k tu j e  w  tej c hw il i  j a k i e g o ś  d e b a r -  
d e r a  p r z y  b u fec ie . . .

—  C h w a t a  B o g u ! O m y l i ła m  się, b o  t a k  
g ł u p i  o n  z n o w u  n ie  j e s t !

Ach, te dzieci!

Katecheta. P o d c z a s  p o to p u  p o to n ę l i  w s z y s c y  
lu d z ie  i z w i e r z ę t a .

Ludwin. A  czy  i r y b y  t a k ż e  ?

G ł ó w n y  i n t e r e s o w a n y .

Kucharka. P r o s z ę  p a n i ,  te j b r y t w a n n y  j u ż  a b ­
s o lu tn i e  d łu że j  u ż y w a ć  n ie  m o ż n a .  M ój k a p r a l  p o ­
w ie d z ia ł ,  ż e  j e ż e l i  pa n i  n ie  ku p i  n o w e j ,  to  k u p i  on .

K i o n s ż E E i s r j D A . .
(A utentyczne).

P o r u c z n i k  F .  p o s y ł a  n a  p o c z t ę  w  T a r n o w i e  
p r z e z  s w e g o  s ł u ż ą c e g o ,  ś w i e ż e g o  r e k r u t a ,  list 
z  p o le c e n ie m ,  a b y  g o  z a r e k o m e n d o w a ł .

P r z y s z e d ł s z y  n a  p o c z tę ,  p o w i a d a  ż o łn i e r z  do  
u r z ę d n i k a ;

—  P a n  l a j tm a n  k a z a l i ,  c o b y  p a n  t e n  list z  a -  
k o m e n d e r o w a ł  n a  p o e tę .

P o  z a ł a t w i e n i u  s p r a w y  i o d d a n iu  r e c e p i s u  ż o ł ­
n ie r z  s to i  i c z e k a .

—  A  c z e g o  to  j e s z c z e ?  p y t a  u r z ę d n ik .
—  A  b o  j a  n ie  s ły so l ,  c o b y  p a n  k o m e n d e r o ­

w a l i  list.
—  J u ż ,  j u ż  z a k o m e n d o r o w a n y  —  o d p a r ł  

z  u ś m i e c h e m  u r z ę d n i k ,  a le  u  n a s  k o m e n d e r u j e  s ię  
p o  c i c h u !

Siostra Gabryela Colomba
pro tektorka  śpiewaków i  właścicielka, za k ła d u  kąp ie­

lowego w Lesienicacli.

Lwów. \ J

Dr. E m il M u n z
przys ięg ły  znaw ca „długiego11.

A nastazy a Podmokła
w łaście lka  kaw iarn i.

Dr. A d a m  Doboszyński.
dożyw otni k a n d yd a t na  posła  do parlam entu .

Mechel Araten
genera lny w izy ta to r klasztorów  żeńskich.

Kujawiaki majowe.
N ie c h a j  t r z c i n a  s ię  u g in a ,  

N ie c h a j  liść s z e l e s z c z e ,  
M ia łem  z  S t e f k ą  m a ł y  r o m a n s ,  -  

W i ę k s z y  b ę d z ie  j e s z c z e .

H ej  H a u p tm a n i e ,  t y  p o e to !
P o w ie d z  c o  to  z n a c z y ,

Ż e  te n  m ie s ią c ,  m aj u r o c z y
J e s t  m i e s i ą c e m  —  T k a c z y .

N u c i  s ło w ik  w  g a ju ,  n u c i  
I w y d z w a n i a  t r e le  

C z e m u ś  H e lc iu  ta k  z m ę ż n ia ł a ,  
C z y  c z a s  n a  w e s e l e .

W ś r ó d  te j doli i n iedo l i  
T o  r z e c z  o c z y w is t a ,

Ż e  w  m ie s i ą c u  b z ó w ,  m iłośc i  
Ć w i c z y  s ię  l in g w is ta .

N a  p l a n t a c y a c h  p r z y  G r a ż y n ie  
S z e r e g  b z ó w  sz e le śc i ,

A  n a  ł a w c e  p o d  j a ś m i n e m  
S t u d e n t  b o n ę  —  pieści.

S k o n f i s k o w a n o !

Ż e  n a u k a ,  j a k  to  g ł o s z ą :
P o n o  w  łeb  j u ż  w z ię ła ,

W i ę c  s ię  k a ż d y  j ę d r n y  m ło d z ia n  
T r z y m a  r ę k o d z ie ła .

T e  b a n k r u c t w a  n a u k o w e  
Ł a t w o  z r o z u m ia ł e ,

B o  j a k  w i e m y  —  r ę k o d z i e ła  
T a n i e  s ą  i t rw a łe .

Oj t y  m a ju ,  t y  p s o t n ik u
K r z y w d  w y r z ą d z a s z  w ie le ,  

N i s z c z y s z  lu d z k o ś ć  n a  u m y ś l e ,  
T r a p i s z  j ą  n a  ciele.

Ag akie r

NA POLICYI.
Komisarz (d o  p r z y p r o w a d z o n e g o  m u r a r z a ) .  

J a k t o  —  d o p ie r o  t y d z i e ń  p o  ś lu b ie ,  a  j u ż  ż o n ie  n a  
u l i c y  g ło w ę  ro z b i l i ś c ie !  T r u d n a  r a d a  —  p ó jd z ie c ie  
d o  a r e s z tu .

Murarz. P a n i e  s t a r s z y  —  p r z e c i e ż  p a n  t e r a  
m n ie  n ie  z a m k n i e  w  m i o d o w y m  m i e s i ą c u  —  z a  
d w a  t y g o d n i e  s a m  s ię  z g ło s z ę .

N a  d e p t a k u  w  K r y n i c y .
—  P a m i ę t a s z  m ło d e g o  W i e r c i ń s k i e g o ?
—  P a m ię ta m .
—  D z iś  r a n o  n a g le  u m a r ł .
—  A ch ,  c o  z a  s z k o d a ! . . .  t a k  ł a d n ie  t a ń c z y  

p o lk ę  w  lew o .

W zięła się na sposób.
—  C h c ę  p ro s ić  p a n a  o  j e d n ą  ła s k ę .
—  O c h ,  j e s t e m  n a  u s łu g i .
—  A  w ię c  o f ia ru j  mi p a n  s w o j ą  fo to g ra f ię .
—  P a n i ,  j e s t e m  n a j s z c z ę ś l i w s z y  z  lud z i .  YVła- 

śn ie  p r z y p a d k i e m  m a m  j e d n e  p r z y  so b ie .  O to  o n a .
(Pani po wyjściu gościa woła pokojówkę).
—  M a s z  tu ta j ,  M a r y s iu ,  tę  fo to g ra f ię ,  z a w i e ś  

j ą  n a d  s w o j e m  łó ż k ie m  i d o b r z e  z a p a m ię ta j  r y s y  
t e g o  p a n a .  Ile r a z y  p r z y jd z ie ,  p o w i e s z  m u ,  ż e  m n ie  
n ie m a  w  d o m u .

LAKONICZNA.
—  O  p an i! . . .  j e d y n a ,  k t ó r ą  u w ie lb i a m ,  u b ó ­

s t w i a m  —  p o z w ó l ,  n ie c h  u s ł y s z ę  z  u s t  tw o ic h  c h o ć  
j e d e n  s ło d k i  w y r a z .

— S y r o p . . .

— M o jsz i !  H ó r s t e . . .  s u g  m i r  w u s  is t  K o b y ła ?
—  Oj ti L e jb e ,  j a k i  t y  g łu p i  w e s z !  K o b y łę ,  

to  j e s t  t a k i e  d ż e w c z y n e ,  c o  u n a  m a  o g o n .
to

N A  W Y C I E C Z C E .
—  P a n ie  A do lf ie ,  n u d z i  m i się.
—  W i ę c  c o  ?
— N ie c h  n o  p a n  p o w ie  j a k i e  g ł u p s t w o ,  p a n u  

z  t a k ą  ł a t w o ś c i ą  p r z y c h o d z i .



Gdy utonie człowiek w rzece 
Tożto dla raków parada! 
Rwie trupa jego szczypcami 
Cała tych gadów gromada.

Inny rak znów w żywe ciało 
Żądło pełne jadu wbija,
Krew zakaża, tkanki niszczy 
I jak  morderca zabija.

Lecz te raki — niewiniątka 
W porównaniu z tą hołotą, 
Co kraj cały niszczyć zdolna 
Byle mieć w kieszeni złoto.

Taki rak nie w trupie, ale 
W  zdrowem ciele dziury wierci,— 
Nie jednostkę, ale całe 
Społeczeństwo pcha do śmierci

A więc zdana na ich łaskę 
Galilea ledwo dyszy —
Ginie, jęczy, lecz jej jęków 
Nikt „u g ó r y “ nie dosłyszy.

Patrzcie, co za miłe „buie*,  

Jakie miny ma to bractwo! 
Czyż nikt nie wynajdzie środka 
Na parszywe to robactwo? 1
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W i e c  k o "b ieŁ
I. Odezwa.

W  d n i u  7 c z e r w c a  o b c h o d z i  U n i w e r s y t e t  
J a g i e l l o ń s k i  p i ę ć s e t n ą  r o c z n i c ę  s w o je j  r e p a r a c y i .  
R o c z n i c ę  t ę  o b c h o d z i ć  b ę d ą  m ę ż c z y ź n i  j e d z e n i e m  
i g a d a n i e m .  B e z c z e l n o ś ć  m ę s k a  o d s u w a  n a s  o d  
j e d n e g o  i d r u g i e g o  — s a m i  b ę d ą  j e d l i  i g a d a l i ,  
a  m y  P o l k i  o b y w a t e l k i  b ę d z i e m y  m u s i a ł y  t y l k o  
o b l i z y w a ć  s ię  i m i l c z e ć .  T e  t o r t u r y  m o r a l n e  n a  
p o c z ą t k u  w i e k u  X X  p o z o s t a n ą  h a ń b ą  lu d z k o ś c i .  
A le ,  k o c h a n e  s i o s t r y ,  n i e  d a j m y  s ię ,  —  p o k a ż m y  
m ę ż c z y z n o m ,  ż e  u m i e m y  w a l c z y ć  o p r a w a  ż o ­
ł ą d k ó w  i u s t  n a s z y c h .  P o k a ż m y  im !  —  i d a j m y  
im . . .  n a u c z k ę .  Z b i e r z m y  s ię  n a  t r z y  d n i  p r z e d  
u r o c z y s t o ś . i ą  i u r z ą d ź m y  w ie c ,  n a  k t ó r y m  n a ­
g a d a w s z y  s ię  d o  s y t a ,  p ó j d z i e m y  p o t e m  n a  p r z e ­
k ą s k ę .  N i e c h  k a ż d a  z  n a s  z r z u c i  z e  s i e b i e  k o s z u l ę  
t y r a ń s t w a ,  a  w ł o ż y  n a  s i ę  m a j t k i  u ś w i a d o m i e n i a .  
D o  b r o n i ,  s i o s t r y  o b y w a t e l k i  —  m y  j a k  g w a r d y a  
n a p o l e o ń s k a  m o ż e m y  s ię  p o d d a ć ,  l e c z  n i e  z g i n ą ć .

( P o d p i s y ) /

II. Regulamin obrad.
1. P o s i e d z e n i a  z a g a j a  p r z e w o d n i c z ą c a .  P o d ­

c z a s  j e j  p r z e m o w y  n i e  w o l n o  c z y n i ć  p ó ł g ł o s e m  
u w a g  n a d  s t r o j a m i  w s p ó ł u c z e s t n i c z e k .

2 . P r a g n ą c e  s i ę  z a p i s a ć  d o  g ł o s u  m u s z ą  p o ­
d a ć  k a r t k ę  z e  s w o j e m  i m i e n i e m ,  n a z w i s k i e m  i 
l i c z b ą  l a t ,  a l b o w i e m  w  r a z i e  z a m k n i ę c i a  d y s k u -  
s y i  z  p o m i ę d z y  z a p i s a n y c h  d o  g ł o s u  t y l k o  m a j ą c e  
w y ż e j  l a t  8 0  p r a w a  p r z e m ó w i e n i a  n i e  t r a c ą .  
( M ą d r y  p a r a g r a f !  —  k t ó r a ż  s i ę  p r z y z n a  d o  s k o ń ­
c z o n y c h  l a t  t r z y d z i e s t u .  Red.)

8. N a r a z ,  j e d n o c z e ś n i e ,  m o ż e  p r z e m a w i a ć  
n a j w y ż e j  p i ę ć  w i e c o w n i c z e k .

4 .  G ł o s o w a ć  n a l e ż y  p r z e z  p o d n i e s i e n i e  r a k ,  
—  n o g i  należ};’ z o s t a w i ć  w  s p o k o j u .

5. P r z e d  w e j ś c i e m  n a  s a l ę  k a ż d a  w i e c o w n i -  
c z k a  m u s i  s i ę  p o d d a ć  d o k ł a d n e m u  z b a d a n i u ,  c z y  
n i e  j e s t  p r z y p a d k i e m  p r z e b r a n y m  m ę ż c z y z n a .

6. Z a b r a n i a  s i ę  u ż y w a ć  w  d y s k u s y i  w y r a -  
z ś w ,  j a k :  m a ł p a ,  f i o n d r a  i t p .

7. P o d c z a s  r e f e r a t ó w  d o z w o l o n e  j e s t  c z ę s t o ­
w a n i e  s ą s i a d e k  b a b k ą ,  —  k a w y  j e d n a k  w  b u t e l ­
k a c h  p r z y n o s i ć  z e  s o b ą  n i e  w o ln o .

8. P a r a s o l k i  n a l e ż y  p o z o s t a w i ć  w  p r z e d p o ­
k o j u ,  m o g ł o b y  i m  b o w i e m  g r o z i ć  n i e b e z p i e c z e ń ­
s t w o  p o d c z a s  g o r ą c e j  d y s k u s y i .

9. P o m i m o  n i e o b e c n o ś c i  m ę ż c z y z n  n i e  w o ln o  
n a w e t  p o d c z a s  n a j w i ę k s z e g o  g o r ą c a  z r z u c a ć  g o r ­
s e t ó w ,  g d y ż  w  p r z y k r e m  p o ł o ż e n i u  p o s t a w i o n o b y  
t e  u c z e s t n i c z k i ,  k t ó r e  z e  w z g l ę d ó w  e s t e t y c z n y c h  
i m i ł o ś c i  w ł a s n e j  n a  c z y n  t a k i  o d w a ż y ć b y  s ię  
n i e  m o g ł y .

10. S p ó ź n i a ć  s i ę  n a  p o s i e d z e n i a  w o l n o  t y l k o  
m ę ż a t k o m  i s t a r y m  p a n n o m ,  m ł o d e  b o w i e m  p o ­
w i n n y  s ię  p r z y z w y c z a j a ć  d o  r e g u l a r n o ś c i .

III. Referaty.
1. O p o z o r n e j  w y ż s z o ś c i  w o j s k o w y c h  n a d  

c y w i l a m i  ( re f .  E u l a l i a  D o ś w i a d c z y ń s k a ) .
2. P r a w o  k o b i e t  d o  m ę ż c z y z n  ( re f .  W i k t o r y a  

W y m a g a l s k a ) .
3 .  O p o t r z e b i e  t w a r d y c h  p o d s t a w  u s t r o j u  

k o b i e c e g o  ( re f .  H e r m e n e g i l d a  T e n t e g o w i c z o w a ) .
4 . N o w a  ł a p k a  n a  p c h ł y  ( r e f .  R ó ż a  D e l i k a -  

t n i c k a ) .
5 .  O  k o n i e c z n o ś c i  w y d a n i a  u s t a w y  k r a j o w e j  

p r z e c i w  m y s z o m  d o m o w y m  (re f .  J ó z e f a  B o ja -  
ź l i w s k a ) .

6. O p r z y r z ą d z a n i u  j a j  n a  m i ę k k o  i n a  
t w a r d o  ( re f .  L u c y n a  ( , 'w ie r c i a k i e w ic z o w a ) .

7 . O  s ł u ż ą c y c h  d o  w s z y s t k i e g o  ( re f .  B a r b a r a  
P o p y c h a j ł ł o ) .

8 .  K o s m e t y k i  o d m ł a d z a j ą c e  ( z b i o r o w y  r e f e ­
r a t  2 8  w ie c o w n ic z e k ) .

9 .  2 —|—2  == 5 , c z y l i  o k o n i e c z n o ś c i  r e f o r m y  
m a t e m a t y k i  ( re f .  J o a n n a  R o z r z u t n i c k a ) .

10 .  O  k o n i e c z n o ś c i  z n i e s i e n i a  m e t r y k  u r o ­
d z e n i a  ( r e f .  W i l h e l m i n a  D r e i u n d v i e r z i g ) .

1 1 .  O p o d a t k o w a n i e  s t a r y c h  k a w a l e r ó w  (re f .  
J ó z e f a  B e z m i a r  D z i e w i c k a ) .

12. O  p r z y w r a c a n i u  d o  ż y c i a  w i s i e l c ó w  (re f .  
G .  U r s k a ) .

IV. D oktoraty honorowe.
L u c y n a  Ć w ie rc i  a k i e  w i e ż o w a  z  W a r s z a w y ,  

M a r y  a  G r u s z e c k a  z  K r a k o w a ,  K u n z e  z  K r a k o w a ,  
M a r y  a  P r a u s o w a  z K r a k o w a ,  W ł o d k o w s k a  z W a r ­
s z a w y ,  M m e  A n n a  z K r a k o w a ,  G a b r y e l a  Z a p o l ­
s k a  ( z a  s z p a r a g i ) ,  A l e k s a n d r a  L u d o w a  z  W a r ­
s z a w y  ( z a  e i e k s i r  m ło d o ś c i ) ,  P a u l i n a  W o j n o w s k a  
( z a  o d ż y w i a n i e  s ię) ,  G a ł d e ń s k a  z K r a k o w a ,  D r .  
D u l ę b a  z e  L w o w a  i A d a m  D o b o s z y ń s k i  z  K r a ­
k o w a .

C h ł o p s k i e  o ś w i a d c z y n y .
A  c ó ź e ś  t y  z a  d z i e w c z y n a ,  

K a c h n o  u t r a p i o n a !...
C o  d o  c i e b i e  k a j  p r z y l a z ę ,  

U c i e k a s z ,  j a k  w r o n a .

M a ł o m  t o  c i  n a w y ś p i e w a ł ,  
N a g a d a ł ,  n a s z e p t a ł ,

A  j e d n a k o m  c i  n a  s w o j ą  
D o t ą d  n i e  w y d e p t a ł ! . . .

J a m  p o d e s z e w  z d a r ł  t r z y  p a r y  
1 b u t y  o d  ś w i ę t a ,

A  c o m  b o s o  s i ę  n a l a t a ł ,
N i e c h  B ó g  n i e  p a m i ę t a !

P o j r z y j ,  — p o l e  j u ż  r u n i e j e  
I  g a i k  s i ę  m a i ,

M o ż e  m i  c ię  c h o ć  t a  w i o s n a  
N a r e s z c i e  n a r a i . . .

P t a s z k i  s o b i e  g n i a z d o  ś c ie lą ,
Ł ą k i  k w i a t e m  p a c h n ą ,

P ó d ź - ż e  z a  m n i e  r a z ,  b e s t y j o ,  
M n i e j ż e  r o z u m  —  K a c h n o ! . . .

m

Gawalewicz.

Z  t i o r f u . .

—  W i d z i s z  tę  p ię k n ą ,  g n i a d ą  k la c z ,  k o c h a n a  
E lw iro ?

— W i d z ę  I c ó ż ?
—  J e s t  to  » B ły s k a w ic a « ,  k t ó r a  m a  w  n o g a c h  

1 2 0 .0 0 0  k o ro n .
—  A h , w ię c  w ię c e j  n iż  j a !

W  K Ą P I E L A C H .

—  C o  d o k t ó r  t a m  r o b i s z ?
—  A  n ic ,  z a b i j a m  c z a s . . .
—  D a j ż e  m u  s p o k ó j ,  a lb o  t o  m a ł o  m a s z  n a s ?

W s a l o n i e .
—  P o d o b n o  p a n  s ię  o ż e n i ł ?
—  O k o l i c z n o ś c i  m n i e  d o  t e g o  z m u s i ł y . . .
— A  j a  s ł y s z a ł e m ,  ż e  w ł a ś n i e  b r a k  t y c h  o  

s t a t n i c h . . .

Na św ięconem  na  w si.
— P a n i e  d o b r o d z i e j u ,  b ą d ź  p a n  ł a s k a w  j e ­

s z c z e  k a w a ł e k  t e g o  p r o s i a c z k a . . .  T o  m ó j  w y c h o ­
w a n e k . . .

—  A c h ,  p a n i  d o b r o d z i e j k o ,  ż e b y  n a w e t  r o ­
d z o n y  s y n e k  p a n i  d o b r o d z i e j k i ,  t o  d a l i b ó g  n i e  
m o g ę . . .

Z P a m i a ._____

\ j  D r y n d a m i  s i ę  w c i ą ż  r o z b i j a ł  
I  r z u c a ł  s e t k a m i ,

P i ł  s z a m p a n a  m r o ż o n e g o  

Z e  s z a n s z o n i s t k a m i !

S z y k  b y ł  c h ł o p i e c  z  m o d y  z n a n y ,

T a k  u ż y w a ł  ś w i a t a  t e g o ,

A ż  z u p e ł n i e  z o s t a ł  g o ł y  

B r n ą c  d o  g r o s z a  o s t a t n i e g o !

T e r a z  g o ł ą  d u . . . s z ą  b ł y s k a  

P r z y s z ł a  k r y s k a  n a . . .  M a t y s k a !

&

Tempora mutantur.
O n a  b y ł a  s z w a c z k ą  
O n  a k a d e m i k i e m ,

C h o d z i l i  p o  p l a n t a c h  

C o  w i e c z o r a  z  s z y k i e m !

W  t r z y  k w a r t a ł y  p ó ź n ie j  
Z  t w a r z ą  z a d u m a n ą ,

S z ł a  n a  k o n f e r e n c y ę  

Z  e g z a m i n o w a n ą !

Cri- Cri.

Nic nie było.
M i ę d z y  n a m i  n i c  n i e  b y ło ,

A n i  c z u ł y c h  w e s t c h n i e ń  w i e l e  -  

N i m  c a ł u s y  b r a ł  j e j  s i ł ą  

N i m  w  j e j  o c z y  p a t r z y ł  ś m ie l e .  
N a w e t  g d y ś m y  b y l i  s a m i  

N i c  n i e  b y ło ,  m i ę d z y  n a m i !

G d y  s p a ć  id ą  —  ta k  to  b y w a  

S k r o m n e  o c z k a  —  s k r o m n a  m in k a  

A  c h o ć  ty lk o  n a  o b r a z k u ,

J u ż  ci d o  u s t  id z ie  ś l in k a !

j s ł

Także środek.
P a n i  J. b ie r z e  kąp ie l .  W t e m  p r z y c h o d z i  p o ­

k o j ó w k a  z  o z n a jm ie n ie m ,  ż e  p. S .  p r z y s z e d ł  i ż y ­
c z y  s o b ie  b y ć  w p u s z c z o n y m .

— P o w i e d z  p a n u  S . ,  ż e  g o  p r z y j ą ć  n ie  m o g ę  
i z a p o m n i j  —  z a m k n ą ć  d rz w i .

O O - Ł O S Z i l E l N r L A . .
1) P ó k ó j  c i c h y  d l a  e m e r y t a  z w e j ś c i e m  w s p ó l -  

n e m ,  t a m ż e  l e k c y e  m u z y k i  n a  f o r t e p i a n i e  i s k r z y ­
p c a c h  o r a z  h o d o w l a  k a n a r k ó w  ś p i e w a j ą c y c h .

2) P o k ó j  d o  w y n a j ę c i a  d l a  p a n n y  i  p o k ó j  d l a  
k a w a l e r a ,  a  n a  ż ą d a n i e  d w a  t e  p o k o j e  m o g ą  b y ć  
z ł ą c z o n e .

3 )  L e t n i e  m i e s z k a n i e  d o  w y n a j ę c i a  w  p o b l i ż u  
z n a j d u j e  s i ę  d r z e w o  o w o c o w e .

4) W d o w i e c  p o s i a d a j ą c y  j a k  n a j c h l u b n i e j s z e  
ś w i a d e c t w a  o d  p i e r w s z e j  ż o n y  c h c e  s i ę  o ż e n ić .  
O f e r t y  i t d .

P e n s Y o n a r k i .



L E P S Z E  ZR O D ŁO .

—  N ie,  n ie  p ó jd ę  d o  k a w ia r n i  w i e d e ń s k i e j !
—  A leż ,  k o c h a n a  M alc iu ,  n ie  z n a j d z i e s z  lo ­

k a lu ,  w  k t ó r y m b y  m o ż n a  d o k ła d n i e j s z y c h  w i a d o ­
m o ś c i  z  p o la  w a lk i  z a c z e r p n ą ć  !

—  Z n a m  le p s z e  ź r ó d ł o !
—  A  to  g d z i e ?

W  k a s y n i e  o h c e r s k i e m !

X 7 \ż teatrze.

—  P a n ie  d y r e k t o r z e ,  j a k a  to  j e s t  w ła ś c i w i e  
ro la  tej » d a m y  portre tow ej-*  ?

—  J e s t  to  k o b ie t a ,  k tó r ą  w s z y s c y  m ę ż c z y ź n i  
k o c h a ją .

— A m o r a ł?
—  O n a  s t a w i  o p ó r  w s z e l k i m  p o k u s z e n i o m .
—  O, to  t r u d n a  ro la .

Świeży baron.

—  S a r a h ,  a  c o  to  z a  n i e b i e s k i e  p la m y  
n a  n a s z y  p o s a d z k i  ?

—  T o  s ł u ż ą c a  w y l a ł a  t r o c h i  fa rbk i  o d  b i e ­
lizny .

—  N o , to  d o b r z e ,  b o  j a  m y ś la ł ,  ż e  ty  s o b ie  
p a le c  s k a l e c z y ł a .

Uzupełnienie.
W s k u t e k  p o m y ł k i  o p u s z c z o n o  k i l k a  n a z w i s k  

w  s p i s i e  d o k t o r ó w  h o n o r o w y c h  U n i w e r s y t e t u  J a ­
g i e l l o ń s k i e g o .  P r ó c z  w y l i c z o n y c h  b o w i e m ,  o t r z y ­
m a l i  j e s z c z e  d o k t o r a t y :  L u d w i k  M as łc rw sk i  w e  
L w o w i e ,  A p u c h t i n  w  P e t e r s b u r g u ,  H e n d i g e i y  
w  W i ś n i c z u ,  H e n e m a n n ,  K e n e m a n n  i T i e d e m a n n  
w  P o z n a n i u ,  P o b i e d n o s c e w  w  P e t e r s b u r g a ,  I m e -  
r y t y ń s k i j  w  W a r s z a w i e ,  M o n c z a ł o w s k i j  w e  L w o ­
w ie ,  W i e l o p o l s k i  w  C h r o b r z u .  P i l t z  w  P e t e r s ­
b u r g u ,  Z y c h l i ń s k i  w  P r a d z e  i S t o j a ł o w s k i  w  C i e ­
s z y n i e .

CZUŁA PARA.
^  O n a  b y ła  o d  b u fe tu

O n  c h o d z i ł  n a  p r a w a  —
P o k o c h a l i  s ię  o b o je  
N a t u r a l n a  s p r a w a !

L e c z  s ię  d łu g o  n ie  m ó g ł  k o c h a ć  
P r a w n i k  t e n  w  k e ln e r c e  —
J e g o  o jc iec  o d d a ł  n a  w ie ś  
A j ą  —  a k u s z e r c e !

Cri-cri.

WYKIWANY.
D w ó c h  a k a d e m i k ó w  p o t r z e b u j ą c  m o n e t y  s p r z e ­

d a je  h a n d e l e s o w i  s t a r e  s p o d n i e .  Z a  s p o d n ie ,  k tó r e  
m ó w i ą c  n a w i a s e m  m ia ły  w  tern  n i e p r z y z w o i t e m  
m ie j s c u  p a r ę  lu f c ik ó w ,  ż ą d a l i  b e z c z e l n ą  s u m ę  
6  złr . Ż y d  d a w a ł  1. z ł r  T a r g  w  t a r g  sp u śc i l i  j e ­
d n a k  z  c e n y  i o f i a r o w y w u j ą  i n e x p r im a b le  z a  3  złr .  
Ż y d  o g l ą d a  j e s z c z e  r a z  i s p o s t r z e g ł  w  je d n e j  z  k i e ­
s z e n i  s r e b rn } '  z e g a r e k .  N a t y c h m i a s t  p o d n o s i  w ię c  
c e n ę  z  1 złr . n a  2  z łr . ,  k ie d y  facec i  j e d n a k  o ś w ia d -  
czyfi ,  ż e  tan ie j  j a k  z a  3  złr .  n ie  o d d a d z ą  —  ż y d  
d o ło ż y ł  i t r z e c ie g o  g u ld e n a .  G d y  j u ż  p ie n i ą d z e  
mieli w  r ę k u  i ż y d  c z e m p r ę d z e j  z  k u p io n y m  t o ­
w a r e m  ch c ia ł  s i ę  u lo tn ić  —  o d z y w a  s ię  j e d e n  
z  n ic h :

N o  —  a le  p a n  k u p i ł e ś  ty lk o  s p o d n i e  a  n ie  
z e g a r e k  —  m ó w ią c  to  w y c i ą g n ą ł  n a js p o k o jn ie j  z e ­
g a r e k  z  ł a ń c u s z k ie m .

Odpowiedzi od Redakcyi.
Cri-cri: P r o s i m y  o  p o d a n i e  d o k ł a d n e g o  a d r e s u  

w  c e l u  b l i ż s z e g o  p o r o z u m i e n i a  się.

DOM YŚLNY.

Pan X .  ( o g l ą d a j ą c  f o to g ra f i ę ) .  C ó ż  t o  z a  
p i ę k n a  t w a r z ,  j a k a  p e w n a  s i e b i e  i  w e s o ł a  !

Pani B . T o  m ó j  z ię ć .
Pan X .  P e w n o  p a n i  n i e  b y ł o  w  K r a k o w i e ,  

g d y  s ię  f o t o g r a f o w a ł ?

W Y B O R N Y  W I A T R A K .

—  W ł a ś n i e  p r z e d  t y g o d n i e m  m ó j  z i ę ć  k u p i ł  
w i a t r a k .

— T a k !  A  s z a n o w n a  p a n i ,  j a k o  t e ś c i o w a ,  
z a p e w n e  g o  s a m a  j ę z y k i e m  o b r a c a .

Z Ł A P A N Y .

S e k r e t a r z  k s i ę c i a  L .  n a b r a ł  z w y c z a j u  n a  n a j ­
d r o b n i e j s z e  n a w e t  p y t a n i e ,  o d p o w i a d a ć  c z ę s t o  
z  t a j e m n i c z ą  m i n ą :

—  D o w i e m  s ię  u  k s i ę c i a  p a n a .
—  C o  r o b i  p a ń s k a  ż o n a  ? p y t a  g o  s i ę  z n a j o m y .
—  D o w i e m  s ię  u  k s i ę c i a  p a n a ,  —  m a c h i ­

n a l n i e  o d p o w i a d a  s e k r e t a r z .

Operetka.

D z is i a j  w  w  P a r k u  o p e r e t k a  
Z a i s t e  w s p a n i a ł a  —
C z e g o  d o w ó d  j u ż  s z e r e g i e m  
O p e r e t e k  d a ł a !

Z  p a n n y  Fertner „ L a l k a ‘; z  s z y k i e m ,  
C h o d z i ,  m ó w i  —  c z a r y  !
T a k ą  l a l k ą  b y  s i ę  n a w e t  
P o b a w i ł  i  s t a r y  !

O r z e l s k i  t e ż  t e n o r  d z i e l n y  
A  w i ę c  s ł u s z n a  s p r a w a ,
Ż e  s ię  t e a t r  c a ł y  w i e c z ó r  
T r z ę s i e  a ż  o d  b r a w a !

S k o r o  b a l e t  s ię  u k a ż e ,
C z ł e k  a ż  ś l i n k ę  ł y k a .
Z j a d ł b y  m a ł a  Bogdanowicz 
G d } '  w  t a ń c u  p o m y k a !

Ż e  z a ś  c z a s e m  c z ł e k  c o ś  u j r z y .
W i ę c  t e m b a r d z i e j  c h w a l i  —
T r u d n o  —  w  t a ń c u  z a w s z e  w i d a ć  
N ó ż k ę  i  t .  d . !

A  w i ę c  b r a w o  C z y s t o g ó r s k i  
W o ł a m y  r a z  w t ó r y  —
B r a w o  z a t e m  o p e r e t k a  
I  dość ładne  c h ó r y !

K to  c h c e  dz is ia j  s z c z ę ś c i a  u ż y ć ,  
N ie c h  idz ie  d o  w o j s k a  s łu ż y ć ,  
T a m  d o p ie r o  lu d z ie  ż y ją !
( C h o ć  c z ę s t o  p o  m o r d z ie  b i j ą !)

D o  u ł a n ó w  —  w s z y s c y  r a d z ą .  
B o  t a m  k o n ia  ci d o d a d z ą !
M o ż e  b y m  się  i z łak om il ,
G d y b y  z a m i a s t  k o n ia ,  s ta l i  
Ż o łn i e r z o w i  n a  m a n e w r y  
D z ie w c z e  z  s z y k i e m  d o d a w a l i !

Tylko bez gestów.
J u ż  p o  w e s e lu .  G o ś c ie  r o z c h o d z ą  s ię  z w o ln a .  

Z b l i ż a  s ię  ch w ila ,  w  k tó re j  n o w o ż e ń c y  m a j ą  się 
u d a ć  d o  s ieb ie .  M a t k a  p a n n y  m ło d e j ,  o s o b a  ż y ­
w e g o  u s p o s o b i e n i a ,  k tó r a  z w y k ł a  w s z y s t k o ,  co  
m ó w i ,  p o p ie r a ć  d o s a d n } 'm i  g e s t a m i ,  n ie  z n a l a z ł a  
d o tą d  c z a s u ,  a b y  p o m ó w ić  z  c ó r k ą  w  c z t e r y  o c z y .  
C ią g n ie  j ą  p r z e t o  w  tej o s ta tn ie j  c hw il i  w  k ą t  s a ­
lo n u  i s z e p c e :

—  M o je  d z ie c k o ,  m u s z ę  ci j e s z c z e  c o ś  p o ­
w ie d z ie ć ,  n im  o d e jd z i e s z  z  m ę ż e m . . .

—  D o b r z e  m a m o ,  d o b r z e  —  m ó w i  c ó r k a  
z  u ś m i e c h e m ,  a le . . .  b e z  g e s t ó w ,  b o  p a t r z ą  n a  n a s .

P O C I E S Z A  S I Ę .

P a n  R o g o w s k i  sm u c i ł  s i ę  p i e r w o t n i e  n i e w i e r ­
n o ś c i ą  s w e j  ż o n y ,  p ó ź n ie j  p r z e b a c z y ł  je j ,  a  j e s z c z e  
p ó ź n ie j  k o r z y s t a ł  z  teg o .

—  R og i — t łó m a c z y l  o n  n i e d a w n o  s w e m u  
p rz y j a c ie lo w i  —  to  ta k ,  j a k  z ę b y :  p i e r w s z e  b o lą ,  
a le  o s t a t e c z n i e  s ł u ż ą  o n e  —  d o  j e d z e n ia .

R o z t a r g n i o n y  o j c i e c .
— T a t u s i u ,  P a w e ł e k  z ja d ł  m ó j  w i ę k s z y  k a ­

w a łe k  c ia s ta .
— S m a r k a c z u  j a k i ś !  Z j e d z  m i z a r a z  m n ie j s z y ,  

a  t a m te n  o d d a j .

S P R Y T N A  P O K O J Ó W K A .

Pokojówka. P r o s z ę  p a n i ,  p r z y s z ł a  k r a w c o w a  
z  r a c h u n k i e m . . .

Artystka. P o w i e d z  je j ,  ż e  t e r a z  n ie  m o g ę  z  n ią  
m ó w ić .  P o w i e d z  c o  c h c e s z ,  ż e m  w y s z ł a ,  ż e  śp ię ,  
ż e  j e s t  u  m n ie  p a n  h ra b i a . . .  z r e s z t ą  ró b  c o  ci się  
p o d o b a !...

Pokojówka. A n o ,  k ie d y  t a k ,  to  p o w ie m ,  że  
t e r a z  b a w i  u  p a n i  p a n  h r a b i a  — k r a w c o w a  n a j ­
p rę d z e j  w  to  u w i e r z y  i p o c i e s z y  s ię ,  ż e  m o ż e  
z  tej w i z y t y  i je j  c o ś  k ap n ie . . .

N a s z e  d z i a d y .
Żebrak. L i t o ś c iw a  o s o b o  —  w s p o m ó ż  b ie d n e g o  

o jc a !  D w o j e  d r o b n y c h  d z ie c i  z  g ło d u  mi u m ie ra .
Dania. M a c ie  t u  b i e d a k u  k o r o n ę  i z a p r o w a d ź ­

c ie  m n ie  d o  s i e b ie  i p o k a ż c i e  mi te  b i e d a c t w a  —  
j a  się_ n iem i z a jm ę !

Żebrak. J e s z c z e  c z e g o !  J a  d z iec i  s w o i c h  nie 
m a m  n a  p o k a z !

B i e l i z n a  m ę s k a .  K o ł n i e r z y k i  i M i n s z e t y .  K r a w a t y .  
C z a p k i  d o  r o w e r ó w .  K a p e l u s z e  f i l c o w e  i s ł o m k o w e .  
K u f r y  i  T o r b y .  P r z y b o r y  d o  p o d r ó ż y .  L u s t r a .  A l b u m y .  
P a r a s o l e  i p a r a s o l k i .  P a i ’k i  d a m s k i e  i  m ę s k ie .  P e r f u m y  
i  M y d ł a .  B i ż u t e r y a  f r a n c u s K a .  W y r o b y  s k ó r z a n e .  
W y r o b y  g a l a n t e r y j n e  —  p o l e c a  p o  c e n a c h  s t a ł y c h  
f a b r y c z n y c h :  , .    ............ .......

« W  KRAKOW IE,
Rynek, linia A-B.



Na ulicy.
Żebrak. L i t o ś c i ,  g o d n a  o s o b o  — c h o c ia ż  g r o ­

s i k  —  t o  m a r n o ś c i .
—  C ó ż  t y  ł a j d a k u  —  w ó d k a  c z u ó  o d  c i e b i e  —  

p r o s i s z  i n a w e t  c z a p k i  n i e  z d e jm ie s z .
—  E !  —  c o  w i d z i  p a n  t a m  s t o i  n a  r o g u  u l i c y  

p o l i c a j ,  j a k b y  z o b a c z y ł  ż e  j a  c z a p k ę  z d j o ł e m  —  
to  b y  m n i e  z a  ż e b r a n i n ę  d o  k o z y  w s a d z i ł ,  a  t a k  
t o  p o m y ś l i  ż e  id z i e  d w ó c h  p r z y j a c i ó ł .

U S Ł U Ż N Y .

D o w i e d z i a ł e m  s ię ,  ż e  S z a n o w n y  P a n  D o b r o ­
d z ie j  j e s t  t r o c h ę  c i e r p i ą c y  . . .  i o t o  n a p i s a ł e m  
ś w ie ż o  m a r s z  ż a ł o b n y  —  k t ó r y  z a d e d y k o w a ł e m  
S z a n o w n e m u  P a n u  i p r z y c h o d z ę  m u  g o  o f i a r o w a ć .

N A  P L A N T A C H .

5 - c i o l e t n i a  Z o s i a :  K o l e p e t y t o r  k a w a l e r a  p o ­
w i e d z i a ł ,  ż e  k a w a l e r  n i e  c h c e  s i ę  u c z y ć . . .  i  ż e  
p ó ź n i e j  ś w i n k i  b ę d z i e  p a s ł .

5 - c i o l e t n i  F r y d e r y k :  T o  n i c  z  t e g o  n i e  b ę d z i e  
j a  j e s t e m  z id e m .

Nowy kłopot.
Stary mąż. M a s z  t o b i e  d y a b l e  k a f t a n ,  z n o w u  

u  m o j e j  m ł o d e j  ż o n y ,  ł a p i ę  f o t o g r a f i ę  j a k i e g o ś  
m ło k o s a . . .  A l e  m n i e j s z a  z t e m ,  ż e b y  m i  t y l k o  
c y g a r  n i e  w y p a l a ł

M o w a  n a  p o g r z e b i e  r e s t a u r a t o r a ,
. . .T e n ,  k t ó r e g o  c h o w a m y  i ż a ł u j e m y ,  u m a r ł  

o f i a r ą  p o ś w i ę c e n i a  d l a  s w e j  s z t u k i .
„ N ie  p r a c a  g o  z a b i ł a  —  b y ł  b o w i e m  s i l n y

i z d r ó w ,  n i e  t r o s k i  f i n a n s o w e  s k r ó c i ł y  m u  ż y c i e
—  i n t e r e s a  j e g o  b o w i e m  s t a ł y  d o b r z e ,  a l e  d l a  
w z b u d z e n i a  u f n o ś c i  w  s w o ic h  k l i j e n t a c h ,  j a d a ł  
w  o c z a c h  w s z y s t k i c h  p o t r a w y  z  w ł a s n e j  k u c h n i “ ... 

D r e s z c z  i  m r o w i e  p r z e s z ł o  z e b r a n y c h .
m m m m i  i i i ......................... ...................l l l l l  I l i ......................i ................m i i   ..................................
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\  i I } t  .
N a j t a ń s z e

i n a j w ł a ś c i w s z e  ź ród ło  z a k u p n a .

Z n an e  z d o b ro c i i p u n k tu a ln e g o  chodu 

. . . ZEGARKI . . .
. .  prawdziwe genewskie . .

z ło te , s re b rn e  i n ik lo w e , d o k ła d n ie  u re g u lo w a n e  
z  rz e te ln e m , 3 -e c h  le tn ie in  p o ręczen iem .

Zegary ścienne — pendułowe i budziki oraz

W y ro b y  zło tę  i s r e b r n e
u rz ęd ó w , s te m p lo w a n e , o d z n a c z a ją c e  się  

g u s to w n e m  
i e le g a n c k ie m  . . 
w y k o n a n ie m

O b rą c z k i  ś lubne  i p ie rścionki  każdej  wielkości
p o lec a  n a j ta n ie j  i w  w ie lk im  w y b o rze

Cmii Goldwasser
5 8 .  w ł^rakowie ,  ul. G r o d z k a  |Mr. 5 8 .

(I-szy sklep przy  ew angelickim  kościele).

Na składzie: =
łyżki, łyżeczk i,  s z tu ć c e ,  c u ­
k ie rn ice ,  l i ch ta rze ,  m a s e l -  
nice, e ta ż e rk i  i in n e  

w y r o b y  z  c h i ń s k i e g o  s r e b r a .

Zlecen ia  z p ro w in cy i  odwr.  pocztą .

Illustrowane c e n n i k i  
wysyła na żądanie 

darmo.

KANTOR WYMIANY
F i l i i  c. k .  u p r z .  g a l .  a k c .

Banku |H'P°tec z nego
W  K R A K O W I E

kupuje i sprzedaje pod najkorzystn iejszym i w arunkam i 
w szelkie papiery  w artościow e, banknoty  zagran iczne 
i m onety, w ydaje przekazy n a  wszelkie w iększe m iasta  

zagran iczne.
W y p ła t a  w s z e lk ic h  k u p o n ó w  i wylosowanych 

efektów  b e z  p o t r ą c e n i a  p r o w iz y i .

F i l i a  c. k .  u p r z .  g a l .  a k c .

3anku Hipotecznego
W  K R A K O W I E

w ydaje

A s y g n a t y  K a s o w e
oprocentow ując takow e po 

4 > / 2%  z a  9 0  d n i o w e m  w y p o w i e d z e n i e m  
4% z a  6 0  d n i o w e m  w y p o w i e d z e n i e m  
3 1 /2 °/o z a  3 0  d n i o w e m  w y p o w i e d z e n i e m .  

F ilia  c. k. uprzyw . gal. akc. Banku hipotecznego 
przyjm uje w k ł a d k i  do  o p r o c e n to w a n ia  w rachunku 
bieżącym, w ydaje w tym  celu k s ią ż e c z k i  c z e k o w e ,  
przyjm uje depozyta  wartościowe do przechow ania, u- 
dzieia z a l i c z k i  n a  p a p ie r y  w a r t o ś c i o w e  i u sku­
tecznia zlecenia na z a k u p n o  lu b  s p r z e d a ż  e f e k tó w  

na w szystk ich  g iełdach krajow ych i -zagranicznych.

JMowo
o tw o rzo n a

Ig n a c eg o  
W ójcik iewicza  
w K rakow ie  
r ó g  ul. Wiślnej 
i św. ^ n n y .

K u  w y g o d z i e  S z a n o w .  
g o ś c i ,  w s p a n i a ł a  c z y ­
te ln ia  z  w id o k ie m  n a  
r y n e k ,  z a o p a t r z o n a  
w  w ie lk i  w y b ó r  p ism  
p o l i ty c z n y c h ,  h u m o r y ­
s t y c z n y c h  i i l lu s t ro w .  
w  r ó ż n y c h  j ę z y k a c h .  

O ś w ie t l e n ie  i w e n t y l a -  
c y a  e l e k t y c z n e  - o g r z e ­
w a n i e  lo k a lu  c e n t r a ln e .

5 b i la rd ó w  fra n c u s k ic h . 
S a le  do  g ry .
W ie lk i  w y b ó r  w in  n a j ­
r o z m a i t s z y c h -  - - B ufe t  
z a o p a t r z o n y  w e  w s z e l ­
k ie g o  r o d z a j u  z a k ą s k i .

K o n c e s y o n o w a n y

Z a k ł a d  Z a s t a w n i c z y
ul. Wfślna 1. 3,

u d z i e l a  n a j w y ż s z y c h  p o ż y c z e k  n a  p a ­

p i e r y  w a r t o ś c i o w e ,  k o s z t o w n o ś c i  i  t o w a r y .

FORTEPIANY Z M ECHANIKĄ'ANGIELSKĄ 
NAJZNAKOMITSZEJ W AUSTRYI FABRYK!

1 3 . Ł

S P R Z E D A J E  P O  T Y S IĄ C  K O R O N  W AL. A. 
G A B R Y E L S K A  K R Z Y S Z T G .-O R Y  KRA KÓW !

PBMBTOi gSSŁ 13! BtjftEM  «    

Tow. w y śc ig ó w  konnych
W  K R A K O W I E  

P r z e d m i o t  w y g r a n e j  s t a n o w i

Koń wyścigowy
  (zw ycięzca „b iegu  losow ania*) ----------

Cena losu. 1 korona.
Ciągnienie losu oraz oddanie konia  w ygryw a­
jącem u nastąp i we w to re k ,  19 cze rw ca  1900 r. 
na placu wyścigowym  krakow skim  około godz.

5 30 m in u t popołudniu.
L o s y  n a b y w a ć  m o ż n a  w kancelary i w yści­
gów ul. W olska 1. 5, w bankach  krakow skich, 
kantorach wym iany, przy kasach w stępu n a  wy- 

ścigi oraz na placu podczas wyścigów.

p k l a d  p a p i e r u  i H a n d e l  g a l a n t e r y j n y  Stan. Karliński w Krakowie, Sukiennice L. 28
|  (naprzeciw Ratusza)

P o le c a :  K sięg i h a n d l o w e  i p r a s y  k o p . ;  W ie lk i  w y b ó r  k r a j o w e g o  i z a g ra n ic z n e g o  p a p i e r u  l i s t o w e g o ;  K a r ty  d o  g r y ;  K a r ty  w iz y to w e  n a  z a m ó w i e n i e ;  K a r ty  

k o r e s p o n d e n c y jn e  z w i d o k a m i  (c iąg łe  n o w o śc i) .  —  Z a s t ę p s tw o  Tutek cygaretowych S . W .  N ie m o jo w s k ie g o .  —  W y b ó r  p a r a s o l i  m ę s k ic h  i d a m s k ic h .



Z n a k o m i t y  P o r t e r  k u r a c y j n y ,  w y b o ­
r o w e  p i w a  e x p o r t ,  m a r c o w e ,  l e ż a k  n a  

b e c z k i  i b u t e l k i
oraz

w ielki w ybór polskich wódek, po znacznie 
zniżonych cenach z  c. k. up rzyw . Zakl. 

fab ry k i w Tenczynku.

poleca

Reprezentacya ul. Bracka 1.11.
K r a k ó w .

C e n y :  b u te lk a  e x p o r tu  10 ct.
« p o r t e r u  9 «
« m a rc o w e  9 «

P rz y  o d b io rz e  10 b u te le k  n a  ra z
je d e n a s ta  g r a t i s .

F .  L O R D
K r a k ó w ,  ul .  F l o r y a ń s k a  5 5

p o l e c a

M A S Z Y N Y ,  N A R Z Ę D Z I A
i a r t y k u ł y  t e c h n i c z n e

d l a  w sz y s tk ic h  z a k ł a d ó w  f a b r y c z n y c h  i p r z e m y s łó w .

Skład p rz  borów  elektryczny cli
f i r m y

Siemens i Halske.
I n s t a l a o y a  e l e k t r y c z n e g o  o ś w i e t l e n i a  i  p r z e n i e ­

s i e n i a  s i ły .
P r o j e k t a  i  k o s z t o r y s y  b e z p ł a t n i e .  

T e l e f o n  Nr. 2 3 0 .

* t t i I t i i t i i i i i I i i i

Pierw sza F ab ry k a  krajow a 
wyłącznie

Cukrów  d e s e r o w y c h  i H e rb a tn ik ó w
A. TROGZYŃSKIEGO

w e  L w o w i e  P a s a ż  H a u s m a n n a  4
poleca najlepsze cukry, czeko­
ladki, h e rbatn ik i i karm elk i po 

cenie:
‘/ 2 k lg . H erbatników  złr. — -60 

„ Pom adek . „ — -60
„ „ K arm elków  „ — -40
„ „ C zekoladek „ 1-—

Zam ów ienia z prowincyi wy­
syła  się odwrotnie.

USTa. cLiiagie w ie c z o r y  I

Jed y n a  znana  
WYPOŻYCZALNIA KSIĄŻEK 

J. GUMPLOWICZA w KRAKOWIE 
plac W. Św iętych 8

(naprzeciw  M ag istra tu ) 
świeżo zaopatrzoną  I powięk­
szoną z o s ta ła  w najnowsze dzie­
wa polskie, niem ieckie, fracuskie  
i ang ie lsk ie  pierw szorzędnych 
pisarzy. %lSSr~ Zam ów ienia z 
prow incyi u sku teczn ia  się od­

w ro tną  pocztą.
P la c  W W . Ś w ię ty c h  L . S.

f s tSRiad fſiwa żywieckiego
Arcyksięcia Karola Stefana 

s p r z e d a j e  p i w a  z n a n e  z e  s w e j  d o b r o c i ,  p o  c e n ie

II f l a szek  p iw a  c e s a r s k i e g o ,  ko ron  2-—
II ,, „ m a r c o w e g o  „  2 4 0i

?  PORTER n i e  m a j ą c y  w  c a ł y m  k r a j u  k o n k u -  
r e n c y i .  p r z e z  p o w a g i  l e k a r s k e i  z a ­
l e c a n y  —  f la s z k a  d u ż a  4 0  hal., 

   f la s z k a  m a ła  32 h a l  e r z y
\  I  p  z n a k o m i t e ,  j a k  a n g i e l s k i e ,  s ł o d k ie  

* I _-4 i  b a r d z o  w z m a c n i a j ą c e .

P r z y  s k ła d z ie  z o s ta ł  o tw a r ty  b u f e t ,  z a o p a t r z o n y  z a w s z e  w  św ie ż e  
p rz e k ą s k i .  P iw o  n a  s z k la n k i.

Główny s3s:ła.d. "w Krakowie.

Ludwik Lazar, ul. św. Ąnny  3.

g m

Zarząd fabryki w yrobów  glin iany  cl
f i r m .

-Maurycy Baruch-
w Łagiewnikach pod Podgórzem

ma zaszczyt polecić ŝ w-oje wyroby a mianowicie:

a) P i e c e  kaf lowe,  kominki i k u ch n ie  tak biało szklone,
jak również w dowolnych kolorach, odznaczające się nietylko 
wyborową glazurą, trwałem i dokładnem okuciem, ozdobną 
formą, lecz również starannem  i praktycznem ustawieniem, 
zaoszczędzającem znacznie paliwo.

b) D a c h ó w k ę  ż ł o b k o w a n ą  systemu „ K o n s t a n s “ zaliczoną 
do najlepszych, którą w kraju naszym są pokryte niezliczone 
budynki, między innymi wiele monumentalnych.

D a c h ó w k a  Ł a g i e w n i c k a  odznacza się wielką wytrzyma- 
ością, łatwem kryciem, a przytem lekkością.

c) Cegłę  m a s z y n o w ą ,  r ę c z n o - p r a s o w a n ą ,  podwójn ie  p r a ­
s o w a n ą  i s t u d n ie n n ą .

d) Cegłę  o g n i o t r w a ł ą  zw y k łą ,  k l inową,  f o r m o w ą  i p ły ty  
o g n i o t r w a ł e  p ie k a r sk i e .

— Na ż ą d a n i e  Z a r z ą d  w y s y ł a  c e n n i k i  i w z o r y .  —

L isty  uprasza sie adresować: 3 s d I a .T J . r y c y  3 3 a . r u . c ł l “  w Podgórzu.

R O C Z N I K I  „ B O C I A N A 11 
z  r .  1 8 9 9 ,  b r o s z u r o w a n e  s ą  
j e s z c z e  d o  n a b y c i a  w  l i c z b ie  
k i l k u  z a l e d w i e  e g z e m p l a r z y  
w  A d m i n i s t r a c y i ,  F l o r y a ń ­
s k a  1. 5 ,  p o  c e n ie  5  z ł r .  z a  
r o c z n i k

„Merkury"
G azeta Losowań i H andlow a

-----------f r a k ó w ,  l ^ y n e k  g ł ó w n y  5 . ---------
D o k ł a d n e  w y k a z y  c i ą g n i e ń  lo s ó w  a u s t r y a c k i c h  

i  z a g r a n i c z n y c h ,  l i s t ó w  z a s t .  i  t .  d. 
P o p u l a r n y  d z i a ł  e k o n o m i c z n y  i h a n d l o w y .

W j^chodzi r e g u la r n ie  2  i  lfi k a ż d e g o  m iesiąca .

Prenum erata całoroczna kor. 3 - 6 0  
półroczna — — — —  „ 1*80

N o w i  a b o n e n c i  o t r z y m u j ą  b e z p ła tn ie  " ^ l ł  
„R o c z n ik  f in a n so w y 44 n a  ro k  1900.

P re n u m era tę  rozpoczynać m ożna z każdym  num erem . 
N um er o k azo w y  d arm o  i o p ła tn ie .

P re n u m e ra tę  p rz y jm u ją  we Lwowie: Biuro dzienników 
S. Sokołowskiego, ta k ż e  w Krakowie: Biuro dzienni- 

ków Hopcasa i Salomonowej.
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Facet z fiu de sićclui.

S tarannie ubrany 
U l i c ą  pomyka,
W tem  się za bok łapie — 
Bo... w kolanku strzyka!

Choć strzela oczkami
0  nóżkach pam ięta —
1 m ruczy pod nosem: 
„Przeklęte... dziew częta!“

—  W i e s z  p a n ,  p a n i e  k o n s y l i  ; r z u  —  j e d z i e m y  z m ę ż e m  n a  
l a t o  d o  „ Z i m n e j  W o d y " .

—  P r o s z ę  p a n i . . .  b o  j a  w ie m . . .  a le  j a k  j a  b y ł e m  w  t y m  
w i e k u  c o  m ą ż  p a n i ,  t o  n a w e t  i z i m n a  w o d a  n i e  s k u t k o w a ł a . . .

To jest także mąż i żona 
Przy jsto jna — nie stary, 
Tylko jeden f e l e r  m ają 
K ażde z innej pary!

&

I

—  M ój B o ż e  i j a k  t u  p o r z ą d n y  kaw aler m a wegetować, 
k i e d y  t a k i e  c z w o r o n o ż n e  b e s t y e  z a c z y n a j ą  nam  ju ż  konkuren- 
c y ę  ro b ić . . .


